„, było dotychczas. 


10 gr. 


NOWINY CODZIENNE 


Nr. #90 A 


Warszawa, Środa 28 września 1938 r. 


„JEŻELI JEDEN WSPÓLNIK 


UKRADŁ LUB ZRABOWAŁ, 
WSPÓLNIKIEM PODZIELIĆ, 
JEŻELI SZKODA PRZYSZŁA 


ŻYDOWSKI COŚ 
TO MUSI SIĘ Z DRUGIM 
SZKODĘ PONOSI SAM. ALE 
DOPIERO PO PODZIALE, 


TO PONOSZĄ JĄ OBAJ. TAKSAMO RZECZ SIĘ MA, JE- 
ŻELI JEDEN ZE WSPÓLNIKÓW KUPIŁ  KRADZIONE 


RZECZY", 


(Talmud Choszen - Hamiszpat $ 176 art. 12). 


Rok Xill 


Czy Niemcy zaatakują Czechosłowację? 


Nowe ofiary za O 


unty w wojsku czeskim 


RES, 


Terror czeski w stosunku do]kóo nie ustaje, leeg stale wzrasta 
ludności polskiej za Olzą nie tyl- | na sile. 


Walki za 


CIESZYN, 27.9. WIADOMOŚĆ |traty przytomności kobiety, a na 
O ZASTRZELENIU PRZEZ CZE- | wet dzieci. 
SKICH ZANDARMÓW W OKO- ine 
LICY ISTEBNEJ PRZY PRZE- | ZMUSZANIE DO PRA- 
CHODZENIU GRANICY KILKU| CY PRZY OKOPACH 
POLAKÓW, POTWIERDZA SIĘ. Dochodzą wiadomości z szere- 

Przez noc dzisiejszą w Cieszy- | gu gmin, że obywateli polskich 
nie polskim słychać było detona- . 
cje dochodzące z za Olzy: Poje- 
dyńcze strzały karabinowe, war- 
Hot karabinów maszynowych i 
kilkadziesiąt silnych wybuchów 
granatów ręcznych dowudziło, że ] 
w szeregu miejscowości doszło do | -W związku z wczorajszą ode- 
starć, których liczba i natężenie | zwą komitetu Legii Akademic- 
prekracza znacznie wszystko, co kich, skierowaną do młodzieży 
akademickiej, naczelny komen- 

W dniu dzisiejszym kilka grup dant Legii Akademickich płk. 
Polaków, usiłujących przedostać | dypl. Tomaszewski Tadeusz, wy- 
się ku granicy polskiej, zostało | dał następujący apel - rozkaz. 
zaatakowanych przez żandarmerię „Akademicy! Samerzutna ode- 
czeską, wywiązały się formalne zwa komitetu Legii Akademic- 
walki, do których doszło m. in. | kich, wzywająca was do pugoto- 
w okolicach Cieszyna czeskiego. ; wia zbrojnego w oddziałach legii 
Dalej w kilku innych miejscowe- | akademickich, jest dowodem sta- 
ściach Śląska cieszyńskiego, w wy | lej gotowości do ofiarnej służby 
niku tych walk jest kilkunastu ran nie tylko na ćwiczeniach, para- 
nych oraz szereg zabitych, któ-, dach i obozach, ale i w momen- 
rych liczby na razie ustalić się nie, tach ciężkich przesileń, w któ- 


, 


1 


Każdy dzień, każda godzina 
przynosi wiadomości. 6 nowych 
ofiarach, 


Oizą 


Zabici pod Istebną 


zmusza się do pracy przy fortyfi 
kacjach i kopaniu okopów, m. iq. 
żandarmeria odprowadziła całą 
grupę obywateli polskich z Ropi 
cy do prac fortyfikacyjnych na 
granicy niemieckiej. 


Rozkaz komendanta L. A. 
Podziękowanie za gotowość bołową 


Za tę waszą gotowość w chwi- 
lach decydujących dziękuję wam 
w imieniu służby. 

Nawiąrując zaś do odezwy, roz 
kazuję: 

1) KAŻDY CZYNNY  ŻOŁ. 
NIERZ L. A. SPEŁNIA W SPO- 
KOJU SWE OBOWIĄZKI I O- 
CZEKUJE ROZKAZÓW SWOICH 
PRZEŁOŻONYCH. 


2) AKADEMICY 1-GO I 2-GO 


| ROKU STUDIÓW NIE POWOŁA 


NI DO SŁUŻBY W L. A. MOGĄ 


ZAREJESTROWAC SIĘ W KO-; 
MENDACH L. A. SWOICH U- 
CZELNI W DNIACH I GODZI- 


NACH. KTÓRE ZOSTANĄ POU- 
DANE PRZEZ KOMENDAN- 
TÓW UCZELNI“. 


Wojsko odmawia posłuszeństwa 
Zanepokojene w dowództwie czeskim 


CIESZYN, 27.9. W czeskich ko- 


wie na Rusi Podkarpackiej zano- 


łach wojskowych daje się zauwa- | towano wypadki odmówienia po- 
żyć wielkie zaniepokojenie z po- | słuszeństwa ze strony żołnierzy i 


cej się niepewnej postawy woj- | re oddziały, liczące znaczną licz- 


wodu coraz bardziej ujawniają- | narodowości nie-czeskiej. na 


ska. Dowództwo czeskie nie jest 
pewne pułków, posiadających 
znaczny odsetek Niemców, Wę- 


grów oraz Słowaków. W kilku | 


punktach Czechosołwacji, m. in. 
w Bratysławie oraz w Berecho- 


bę żołnierzy nieczeskich, poddano 


obrzucili okna mieszkania nowe- 
go attaché włoskiego kamieniami, 
wybijając kilkanaście szyb. Atta- 
ché włoski zwrócił się do kompe- 
tentnych czynników czeskich a 
żądaniem przydzielenia mu stałej 
oehrony policyjnej. 


SPADEK 
KORONY CZESKIEJ _ 
PRAGA, 27.9. Niepewna sytuas= 

cja, w jakiej znalazła się Cze- 
chosłowacja, sprawiła, że korona 
czeska spadła fantastycznie. W 
piątek, przed ogłoszeniem mobi- 


szczególnemu nadzorowi żandar- |jzącji, płacono za funta angiel- 


WYBITE SZYBY 
PRAGA, 27.9. W godzinach po-, 
południowych niernani sprawcy 


merii. | 


skiego na czarnej giełdzie pra- 
skiej 360 koron (kurs oficjalny 
przed zamknięciem giełdy wyno- 
sił 148 koron). 


Gdy Niemcy zaatakują Czechosłowację 


Anglia stanie obok Francji 


Nowe możliwości pokojowego rozstrzygnięcia 


LONDYN, 27. 9. W kołach mis- 
rodajnych wskazują na to, że naj- 
nowsza oferta Chamberlaina pod 
adresem Hitlera stwarza nowe wi- 
doki wznowienia rokowań. Ponie- 
waż Ilitler oparł swe ultimatywne 
żądanie natychmiastowego prze- 
kazania ziemi sudeckiej do 1 paź- 


dziernika na tym, że nie może po- 
legać na dobrej wierze prezyden- 
ła Benesza, Chamberlain propo- 
nując, że W. Brytania będzie od- 
powiedzialna za dopilnowanie, aby 
czeskie przyrzeczenia zostały wy- 
konane uczciwie i całkowicie, 
siwarza dla kanclerza Hitlera no- 


W interesie zdrowia PT, Czytelników -— poniższe ogłoszenie polecamy Ich łaskawej uwadze. 


udało. 


r CIEMNOŚCI 
W MOR. OSTRAWIE 


rych ofiara trudu i potu musi 
być uzupełniona ofiarą krwi i 
| areta: 

| 


z. M 0% 10 dmż 0” Mn 4 M Ć i 


faktem natomiast było, jest i będzie, że bez krzyża Boyero 


we możliwości, że postulaty jege 
zostaną wykonane bez uciekania 
się do ostatecznych środków. 


A 

Oświadczenie ogłoszone w nócy 
powzięte zostało po naradzie z lor- 
aem Halifaxem, sir John Simonem 
isir Samuelem Hoare. 


LONDYN, 27. 9. W tutejszych 
kołach oficjalnych wskazują, że 
niemieckie żądania przekazania 


Wczoraj wieczorem na ulicach 
Morawskiej Ostrawy oraz w ca- 
łym zagłębiu ostrawsko-karwiń- 
skim panowały nieprzeniknione 
ciemności, wskutek czego na uli- 
cach miast i gęsto zaludnionych 
osiedli wydarzyły się liczne wy- 
padki i katastrofy samochodowe. 
Jak się okazało, Czesi rozmyśl- 
nie wyłączyli prąd w całym Za” 
głębiu, by w ten sposób uniemoż- 
liwić ludności słuchanie mowy 
kanclerza Hitlera przez odbior- 
niki radiowe. 


BICIE ROBIET 
I DZEECĘ 


W GRUDZIĄDZU 


zapremimerować „A BCG” meina 
u p. Wawrzyńca Borowczyku 
ul. Mickiewicza 28, 


coraz głębsze obawy. 
wszechnie mówi się i wszę- 


Zagadki p 


Położenie w Europie budzi | skiego, jako zwycięzcy, czy też 
Pe- | jako pokonani. 


nie ma tabletek ASPIRIN. 


Rzeszy obszarów sudeckich zosta- 
ły już przez rządy francuski, bry» 
tyjski i czeski uznane. Trzeba jed- 
nak brać pod uwagę ewentualny 
atak niemiecki na Czechosłowację. 


A tymczasem jakże daleko 


dzie się stwierdza, że nikt nie | jesteśmy od tego, by móc zczy 


W związku z mobilizacją oraz pragnie wojny, a mimo tonikt |stym sumieniem powiedzieć, 


masową ucieczką poborowych. nie potrafi zapewnić, że nie 
żandarmeria czeska przeprowadza | wyb uchnie wojna powszech- 
skrupulatne rewizje wśród ro- | na, może bardziej wyczerpują 
dzin Polaków, powołanych do ca i niszcząca, niż wojna z lat 
wojska, celem wydobycia zeznań | 1914 — 1918. 


o miejscu pobytu zbiegłych Po- | Z rojny pokój zawsze jest 
w dk m 0 pb = P vi chwiejnej. 
nad rodzinami, bijąc często ml Byle podmuch wystarczy, by 
zburzyć domek z kart, repre- 
zentujący dzisiejszy układ po 
lityczny Europy. Liga Naro- 
dów przestała już praktycznie 
istnieć, powojenny system so- 
juszów okazał się kruchą kle- 
canką. 


M nistrowie 
kancydulą 


Jak donosi agencja „Bcho”, w: 
Warszawie mają kandydować do 
S:jmu wicepremier ry k W tych warunkach, jakkol- 
ski, minister sprawiedliwości, wiek patrzeć będziemy na pol 
Grabowski i minister opieki spo- | ską rzeczywistość, jasne się 
łecznej p. ZyYndram-Kościałkow- staje, że najbliższe lata, a mo- 
ski. We Lwowie przewidziane |że nawet najbliższe 
jest ponoć kandydowanie 
stra oświaty p. Świętostewskia- Od naszej siły moralnej i od 
go i ministra przemysłu i handlu | naszych przygotowań mate- 
p. Romana. irialnych zależeć będzie, 

o coz 


chwile, | 
mini- będą dla nas okresem próby. 


że lwią część naszych sił obra 
camy na wzmaganie naszej go 
towości do sprostania wypad- 
kom, jakie nadchodzą! Ileż 
sił marnotrawi się u nas na 
zabiegi, których wynikiem 
jest tylko dalsze osłabianie na 
szego narodu moralne i ma- 
terialne! Ileż pracy wkłada 
się tu i tam, by utrudnić odro 
dzenie! 

Komu na tym zależy? 

Od roku rzuca się hasła kon 
solidacji. Zjednoczenie naro- 


BEKE ASPEREN: 


WYK 


przód. Przeciwnie. Po obu 
stronach barykady padają 
stwierdzenia, że przeciwnicy 
rzeczy nie traktują serio. 

I znowu: komu na tym zale- 
ży? 

Przy sposobności zmiany 
konstytucji, dokonano zmia- 
ny ordynacji do ciał przedsta- 
wicielskich i skonstruowano 
nowe prawo w ten sposób, by 
uniemożliwić opozycji i 
tak walczącej z systemem rzą 
dowym ostrymi środkami — 
samodzielne pójście do wybo 
rów. Wyłonione na tej drodze 
Sejm i Senat, nie mogły być 
reprezentacją rzeczywistej o- 
pinii publicznej. Z tego zdawa 


du dla wzmożenia pogotowia | "O sobie sprawę niedługo po 
obronnego dało nawet nazwę | GReh nawet w obozie rzą 


dzisiejszemu obozowi prorzą- 
dowemu. I wśród ugrupowań 
opozycyjnych ' wypowiadano 
się niemal wszędzie, że przer- 
wanie stanu permanentnej po 
liłycznej wojny domowej wy- 
szłoby Polsce na dobre. 

A tymczasem od chw*li rzu- 


czy |cenia tych haseł, nie stało się aj 
wyjdziemy z chaosu curopej- | nic, coby sprawę posunęło na- lezęść opinii publicznej i zor- 


owym. 

Tymczasem teraz po rozwią 
zaniu Sejmu i Senalu, gdy wy 
bory mają się odbyć na zasa- 
dzie tej samej selekcji przez 
obóz rządowy, nie dzieje się 
nic, coby uprawniało środowi 
ska opozycyjne, stanowiące w | 
każdym wypadku conajmniej 


ABIANE W STAROGARDZIE 


skiego życia 


ganizowanych polskich sił po- 
litycznych, do zmiany stanowi 
ska, zajętego w r. 1935. Odno- 
si się wrażenie, jakby jakimś 
czynnikom było na rękę, żeca 
ła opozycja trwa w negatyw- 
nym stosunku do tak ważnych 
instytucyj państwowych, jaki- 
mi są ciała przedstawiciel- 
skie. 

I jeszcze raz trzeba zapy- 
tać: komu na tym zależy? 

Każdy rozumie, że klucz do 
sytuacji leży dziś w ręku 
czynników politycznych, które 
na rządy w Polsce od lat wy- 
wierają rozstrzygający wpływ. 
Z łamów prasy O. Z. N. pada 
ją głosy oskarżenia przeciw 
opozycji, czytamy  biadaninń, 
że opozycja w Polsce nie stoi 
na poziomie angielskiej opo- 
zycji Jego Królewskiej Mości. 

Nie będę przeczyć, że tak 
jest. Ale kto mi potrafi zaprze 
czyć, że każdy svstem wytwa- 


rza taką opozycję, jaką chce 
mieć? 
I po raz ostatni: komu na 


tym zależy? 
Tadensz Gluziński 


Należy zaznaczyć, że w kołach 
politycznych pod atakiem na Cze- 
chosłowację rozumie się ewen= 
tualne zajęcie tych terytoriów, 
których natychmiastowe odstąpie= 
nie nie było przewićtziane planem 
franeusko - brytyjskim. 


WYJAŚNIENIA TE MÓWIĄ 
RÓWNIEŻ, ŻE W TYM WYPAD- 
KU FRANCJA MOGŁABY BYĆ 
ZMUSZONA DO PRZYJŚCIA 
CZECHOSŁOWACJI Z POMOCĄ, 
A W. BRYTANIA STANĘŁABY 
OBOK FRANCJI. 


Dziś na str. 3-el 


Map I 
- Ladidiskiego 


RE maya zz 


Nadal ciepło 
i słonecznie 


Przewidywany przebieg pogody w 
| dniu*28 b. m. 
| Ranek chłodny i mglisty. Miejsca- 
mi przymrozki. W ciągu dnia pogo- 
da słoneczna ' i ciepla (temperatura 
do 23 st.). Umiarkowany wiatr z kie- 
runków południowo - wschodnich. 
Widzialność dobra. 
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PRYWATNE KOEDUKACYJNE WYŻSZE KURSY JĘZYKA ANGIELSKIEGO» 


| 


WRZESIEŃ . poz h 
=== ENGLISH LANGUAGE (C(OLLESE 
3-8! 7—22 
| | Warszawa: Piac Zbawiciela (Mokotowska 12), tel. 845-95, Mickiewicza 22 (Żolibórz), tel. 12-62-26. 
i 1 «|| Zapisy rozpoczęły sle i trwać będą do dn. 30 września r, b. włącznie, w godz. 4-—8 wiecz. Wykład | odby- 
| wają się w godz. 4.30—9 więcz. Na kursy przyjmowani są zarówno początkujący jak i zawarł Opla. 
i -ta Zi. 30.— za semestr (półroczne) w dwóch ratach. Wpisowe Zł. 5. Sekretariat czyny 4—8 wiece. 
9 31) Wykłady rozpeczną się dn. * oaždziern ka r b 8 
ARODA 


Naieży dążyć do zlikwidowania konfisktu 
sewu Krwi 


Odpowiedź Chamberlaina na mowę Hitlera. 


Wierzę, iz kanclerz Hitler 
przyjmie tę propozycją w tym sa 
mym przyjaznym duchu, z jakim 


Dzis św. Wacława 
Jutro św. Michała Arch. 


w 


LONDYN, 27. 9. Po mowie kan | praskie zostaną dotrzymane. O- 
clerzą Hitlera premier Chamber |bietnice te nie zostały uczynione 
lain ogłosił następujące wyja- | jedynie rządowi niemieckiemu, 


Śnienie, 
„Zapoznałem się dokładnie z 
3 eścią mowy kancierze Hitlera i 
TEATR NARODOWY! Punk. o £.|oceniam całkowicie stanowisko 
AE E Y Z ms | zajęte przez kanclerza w sprawie 
iai, j godz. &el utrwalenia pokoju, Wydaje się 
TEATR POLSKI: Codzień éwiezo Nieprawdopodobne, że narody eu 
wystawiona komedła Devala „Suh- ropejskie, które nie chcą rozpo- 
retka” ze Stetan.g jarkowaką w roli czynać między -.sobą wojny, 


ler 


tyturowej. zez É " 
4 ynały krwawą walkę dla 
oid MAŁY: „Pani natura”, rozwiązania jednego tylko zagad 


TEATR MALICKIEJ: O godz. nienia, którego « załatwienie w 
8.15 wieczorem komeda muzyczna FNAacznej mierze zostało już osią- 


lecz w pierwszym rzędzie rządom 
Francji i Wielkiej Brytanii. 
- Mogę oświadczyć w imieniu rzą 
du brytyjskiego, że uważamy się 
ża moralnie odpowiedzialnych za 
to by obietnice te zostały ealko- 
wicie spełnione, i gotowi jestę- 
śmy zobowiązać się, że zostaną 
one dotrzymane z najzupełniej 
madawalającą punktualnością, 
Mamy jednak nadzieję, że ze 
swej strony rząd niemiecki atoi 
na etanowisku sposobu przepro- 


mój krok spotkał się w  Niem- 
czech, oraz z jakim spotkało się 
życzenie niemieckie przyłączenia 
okręgów sudeckich do Rzeszy: 
niechaj będą one spełnione bez 
przelewu krwi w jakiejkolwiek 
części Europy". 7 


Re. Z35%0 ja 


OBRĄDY STR. LUDOWEGO 

Na dzień 6-go października został 
zwołany Naczelny Komitet Wykonaw= 
czy Stronnietwa Ludowego., Zbierza 
się on jsszcze przed obradami nad- 
zwyczajnego kongresu, a w momen- 
cie doniosłych decyzji w sytuacji mię» 
Gzynarodowej, co niewątpliwie maj- 
dzie swój wyraz w obradach, 

WYBÓR DELEGATÓW 

Rada miejska w Warszawie w myśl 
zarządzenia komisarza rządu wybrała 
146 delegatów do zgromadzenia okrę- 
gowego na in, st. Warszawę, 

ODROCZENTE KONGRESU S. L. 

Prezydium Stronnictwa Ludowego 
ogłasza następujący komunikat: 

Ze względu na sytuację międzyna- 
rodową, odrgczamy  madzwyczalny 
kongres Str. Ludowege ra dzień 9 
października br. Miejsce kongresu 
(Warszawa) i godzina rozpoczęcia po 
zostają niezmienione, 

Dla uniknięcia wszelkich plotek, 
stwierdzamy, ił wszystkich członków 
Stron. Ludowego obowiązuje uchwała 
naczelnego komitętu, wykonawczego z 
dnia 16 września br., który postano- 
wil, iż Stron, Lud nie bierze udziału w 
| wyborach do Sejmu i Senatu. 
| Komunikat podpisali: prez. Str. Lū- 
dowego M. Rataj — jako prezes į J. 


DZIEN'W POLITYCE 
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Grudziński —- jako sekretarz oraz B. 
Gruszka — jako przewodniczący ra- 
dy naczelnej, 
MIN. PONIATOWSKI 
NA WOŁYNIU © 
Dnia 25 bm. w Łucku odbył się do- 
roczny Walny Zjazd Wołyńskiego 
Związku Młodzieży ideowo zbliżony 
ds Młodej Wsi , Siew”. Zjazd zaszczy- 
cil swoją obecnością minister Rolnice- 
twa | Reform Rolnych p. Juliusz Po- 
niatowski, który został owacyjnie po- 
witany przez młodzież. Zjazd uchwa- 
lit szereg rezolucji natury organiza- 
cyjnej i ideowo - wychowawczej. 
PRZED ZJAZDEM URZĘDNICZYM 
Przed dużą naradą pracowniczą, 
zwołaną przez CKP, do Warszawy, 
odbywały się w dniach 26 i 27 bm. ob- 
rady Centr. Kom. Poroz. Zw. Praco- 
wniczych, na których przygutowana 
Shia, które zostaną przedstawione 
wielkiej naradzie pracowniczej w dnie 
28 b, m. 
ZNP U PREMIERA 
— W poniedziałek przyjsł premier 
Składiiowsk: dalegację Związku Nau- 
czycielstwa Polskiego, która przedsta- 
wiła ostatnio zaszłe wypadki, a zwła- 
azeza sprawę zamńachu bombowego w 
Ładzi. 


Wegry wzywają Słowaków 


„Na tali eteru” P Leone, L Bro- 
dzińskiego. Lawiny Swiętochow- 
skiego. Grają: Benita, Stojowski, | 
Nesterówna. Wierzejewska, Sym. | 
Zawistowski, Kielarski. Modrzew- 
ski Rez Zawisiowskiego, dekor. 
Kurmana 

OPERETKA „8.15"*: 


ge 


[KINA CHRZESCIARSKIE 
f_łnformacje e filmaes dozwolonych 


Księżniczka 
Czardzszka*, w sy 

TEATR KAMERALNY: „Zbyt Hez 
sa rodzina”. 
dla młodzieży te. 1.11-25 

AS (Grójecka 56): „Dwóję 2 
tlumu”, 

HOLLYWOOD: Nieczynny, 

ITALIA (Wolska 82) „War- 
szawska Cytadela", 

JURATA: „Bohaterowie morza” i 
„Miss Glory”. 

KINO PARAFII ŚW. ANDRZEJA 
(Chiodna 9): „Nicdorajdą”, 

KINO PARAFII $W. AUGUSTY. 
NA (Dzielna 41): „Zapomniana Sym- 
fonla“. 

KOMETA: „Kombatanci” | rewia. 

MARS: „Kościuszko pod Raciawi- 
gami, 

MIEJSKIE (Hipoteczna 8): „Zna- 
ehor*. 

PRAGA: „Zbuntowana” į rewta. 

PRASKIE OKO: „Kościuszko pod 
Racłąwicami”_ 

ROMA (Nowogrodzka 40); „O- 
limniada*. 


SOKÓŁ: „Halka”, 

STUDIO (Chmielna 7): „Fobosne 
kłamstwo”. 

ŚWIT: „Kalanad* t „Książę Z^, 

ŚWIAT: „Serca I sapada" i „jej 
obrońcy", 


Znany za swej taniości i solidności. 
ŚKŁ«0 Pr PERU: mate- A 
rlałów pifmiennych MIAST 
pod godłem »* 
wł. ROMAN HANYSZ 
W-wa Narsiałsowska 32 iel. 9.60-76 
Posiada największy wybór przybo- 
ców szkolnych ! kreślarskich oraz u- 


dziela miodzieży studiującej specjal- 
ne rabaty. Egzystuje od 1915 roku. 


Miodociani rabusie 
okradli restauratora w Pucku 


Przed sądem w Gdyni stanęli dwaj 
18-letni chlopey, Alfons Patok i Jerzy 
Gorzęlec, oskarżeni o ograblenie z 
biżuterii i ze znacznej gotówki pne- 
kiego właściciela restauracji w Pucku | 
Pawła Zientza. Chłopcy podzielili się 

feniędzmi, a papiery wartościowe u- 
bapili w stawie. Część zrabowanych 


twie węgiowym na Górnym Ślą- 
sku został ostatecznie zlikwido- 


Izydorowi 
o przemyt walut z Polski do Palesty- 
ny na ogólną sumę 608 tys. otych, 


6 lat więzienia za kradzieże 


tarlusza w Toruniu, 
oraz jego wspólnikom: 
Tadeuszowi 


gnięte. 
Z mowy kanclerza wynika jas 


wadzenia zagadnienia na płasz- 
czyźnie dyskusji, a nie drogą 


no, iż nie wierzy on, że obietnice | przemocy. 

BUDAPESZT, 27. 9. Zbliżony już konieczność rozpadnięcia się 
© A ` do rządu „Uj Magyarsag“ zamiesz-) Czechosłowacji i wzywa Słowa- 

NOWE j ceza w języku słowackim i węgier-| ków do powzięcia decyzji. 
SUPERY TELEFUNKEN J TRZASKA skim artykuł wstępny pt. „Dol Dziennik przypomina, żę Czesi 
: ? mmama | Diaci Słowaków". Artykuł ten,| nie dotrzymali żadnej obietnicy, 
Demonstracje i sprzedaż Tel. 9-66-63 utrzymany w formie odezwy,| danej Słowakom, i wyraża prze- 
na dogodnych warunkach MARSZAŁKOWSKA q.-lzwraca uwagę na nięuniknieną | konanie, że nigdy Czesi ieh nie 


Zatarg w górnictwie węglowym 


Długotrwały zatarg w górnic- 


Skazany za przemyt walut A 
Zbiegł do Czechosłowacji 


KATOWICE, 27, 9, (tel. wł. ABC), 
Przed Sądem Apelacyjnym w Kato- 
wicach toczyła się sprawa przeciwko 
Bruckeraw|, oskarżonemu 


Proces brata b. 


w Toruniu 


9, (od wł. kor. ABC).; 


TORUŃ, 27, 
Przed sądem ekręgowym w Toruniu 


toczył się proses knzwy przeciwko JA-, tychczaaową baralność i opinię wy- 
nowi Schabowi bratu znanego na Po- trawnego i 'łoświadczonego 


morzu działacza aenacyjnego, b, no. 
Teofila Schaba, 
15-ietniemu 
Czarneckiemu, Stanisła=" 
wie Hachajowej, siostrze Schaba jį je. 
go kochance Melewią Czarneckiej. W 
wyniku rozprawy skazany został za 
dokonanie 20 kradzieży i włamań na 
6 lat więzienia g pozbawieniem praw 
obywatelskich, Tadeusz Czarnecki na 
umieszezenie w domu poprawczym do 
pełnoletności Stanisława Hachałowa 
za paserstwo na 10 mies. aresztu 
oraz Heleną Czarnacką na 4 miesiące 
z zawieszeniem na 3 lata, 


Podróż! samolotem 


przedmiotów znaleziono u matki P3- 
toki, 

Młodoclani rabugje skazany zostali 
po roku więzienia | 30 zł, grzywny, 
matka za4 Patoki i 18-letni Józef Wit 
kowski, który pomagał przy wymianie 
niemieckich pieniędzy, po 3 mieziące 
areszty | 2 uh ZTNYWNY. 


Wypadki przy pracy 
w Gdyni 


GDYNIA, 27. 9. Podczas wyładun-' 
ku złomu z fińskiego statku „Elzą” 
MEA 


Nowy prezydent 


w Brześciu 


BRZEŚĆ POLESKĶI, 27. 9. (tęl 
wł. „ABC”), Na awym ostatnim 
posiedzaniu Radą Miejska w 
Brześciu Poleskim wybrała no- 
wego prezydenta miasta, Został 
nim p. Franciszek Kolbusz, 

Na tym samym posiedzeniu u- 
chwalono przeznaczyć tysiąc zł. 
na pomoc dla Polaków z Zaolzia. 


przy nabraężu Holenderskim, paczka 
prasowanego złomu wypadła z wa. 
gonu i praygniotła nogę, powodując 
złamanie jej, robotnikowi firmy 
„Warta“ Stenctowi. Karetka pogąto- 
wia ratunkowego  przewiozła go do 
ambulatorium, następnie raś umiesz: 
czono go w szpitalu św. Wincentego. 

Podczas pracy przy budowła Ka- 
nały Przemyskiego, robotnik jan Ba- | 
radziej dostał mię między dwie wa- | 
gonetki, naładowane ziemią, którę 
przygniotły mu nogę. Nieszczęśliwe: 
go przewieziono do ambulatorium, a | 
następnie do szpitala, 


at zlikwidowany 


wany. Główny Inspektor pracy| Orzeczenie to wprowadza ogól 
wydał orzeczenie, regulujące |ną 8 proc. podwyżkę płac robot- 
sprawy sporne. ników, 

Co do sprawy opustów od ogól 
nej taryfy, stosowanych w nie- 
których rejonach i przedsiębior- 
stwach ze względu na różnerod- 
ne warunki techniczne i gospo- 
darcze produkcji, orzeczenie 
| wprowadza T'proc. zmniejszenie 

hii O ra 11. RTZ ONE 
any. Brucker, LWA SĄ ni zk dla kopalń: „Knurów, Dębieński, 
pomyślnega obrotu sprawy, zdołał Donnersmąrck, Janknwice, Char- 
zbiec i obecnie ukrywa się w Moraw- | lotte, Anna, Emma i Rymer. 
skiej Ostrawie. Orzeczenie obowiązuje od dn. 
1 września b. r. do dn. 31 aierp» 
nia 1939, 


W wyniku rozprawy Brucker skazany 


działacza B. B.  |Węglel | bursztyn 


w Borach Tucholskich 


BYDGOSZCZ, 27. 9. Badania | wier 
|genia w Borach Tuchoiskieh wykąza- 
„ły, że znajdują sie tam złoża vegla 
. brunatnego, zwłaszcza %* pobliżu 


Przy wymiarze kary Janowi Scha- 
bowi sąd wslął pod uwagą jego dor 


włamy- 
waczs, jak równień jęga nie 


nie się de winy. 


Zaopatrujmy się w OPAŁ 


na zimę 
tylko w firmach chrześcijańskich 


DĄBROWSKI Wartaw ) a p 


Niemcewicza 32, tel. 6-52-03 


„E LIBOR: VESEL -KOS -DREW 


Biura w.m. r a 

665-80. 

Spółka Ake. Handlowo - Przemyałowa telefon 80 
Ł. J BORKOWSKI 


Telefon: 600.21. 
GÓRNOSLĄSKIE T-wo N. SWRAL 50 
GORNICZO - HUTNICZE 


przyrna: Brdy. W pokładach węgla, robotnicy 
znależli pewne ilości bursztynu. 


Składy w.m., 


TEL. 9.92-69 


$ KOPALNIANA SPÓŁKA OPAŁOWA 


Spółka z ograniczoną odpowiedzialn ością 


Przedstąwielelstwa głębokich kopalń węgla Zagłębia Dabrowskiego 
| $ląskiago, Cemeęntowni oraz koksowni Ślaskieh. 


Zarząd: WARSZAWA |, Szopena 16 tel. 9 45-18 


Bocznica własna i Sklady — ul. Niemcewicza %, telefon 6.92-43, 
| aa ocean | 
MATERIAŁY OPAŁOWE oraz PRZEDSIĘBIORSTWO PRZEWOZOWE 


KOBYLINSKI WacŁaw 


Srebrna 5, tel, 633-04 


W-wa, Marszałkowska 81a tel. 307-75 
| EZ A AOOREO EROS FCC) 
SPRZEDAŻ WĘGLA „JULIUSZ“ I „KAZIMIERZ* 


SZYMANKIEWICZ BE. 


Boczniea kolejowa 12, tel. g37-95 1 704-24. 


WISNIEWSKI i S2 


Toruńska 50, tel. 10-62-49, Ceny hurtowe do piwnic, | 


dotrzymają. 

Słowacy są tak samo wyzyski- 
wani, jak i inne narodowości. 

Naród węgierski czeka na waszą 
decyzję. Podczas dwudziestu lat 
wspólnego z wami cierpienia, ©- 
trząsnęliśmy się z naszych daw» 
nych błędów, a w trianońskich gra 


do odłączenia sie od Czech 


nicach żyje już inny naród wę- 
gierski, który szczerze i głęboko 
pragnie znowu nawiązać z wami 
przyjażń. 

Naród ien gotów jest wam za- 
pewnić niezależność państwową, 
czego wam nie dał imperializm 
czeski. 


Wybiła godzina wolności sło- 
wackiej, Nie możecie walczyć po 
stronie Pragi i Moskwy, możecie 
wybrać tylko jedno — wolność, a 
my, Węgrzy, gotowi jesteśmy ra- 
zem z wami żyć i umierać. 


Popi 


| 


Nie Kupuj u ży da 


raj handel polski 8 


Japończycy prą naprzód 


Przerwanie frontu pod Hankou 
Wiaikie straty Chińczyków 


TOKIO, 27. 9. Komunikat ja- 
poński donosi, że druga linia for 
tyfikacyjna, przebiegająca przea 
Ciczun, została w wielu miej- 
scach przerwana, wobec czego 
los Hankou uważać można zą 
przypieczętowany. Linii tej bro- 
| Ry wyboroweę dywizje chińskie 
ipod dowództwem gen. Li - Ping- 
Szenga, który miał nakas bronie 


nia tych pozycjł do ostatniego 
żołnierza. 

Oddziały japońskie zdobyły 
liczne trofea, przede wazystkim 


wielkia ilości karabinów, naboi 
it. p. 


FUTRA 


| Modeie ostatnie © 


N owy 
Świat 


| WYŚCIGI NA _ŁAWICY 


W środę 28 bm. w dziealątym dnit 


wyścigów konnych z totalzatorem w | 5.000 m. Nagr. 


Poznaniu rozegranych zostanie 8 go- 
nitw, 

Kaca miejska totalizatora czynna 
jw każdy dzień od godz. 13-ej — w O- 
grodzie Zoologicznym. 

Peszątek gonitw o godz, 13.80. Po- 
|niżej podajemy wynik mianowań na 
(dzień 28 września. j 

Płaska sprzedażna, dyst. ok. 1.600 

m. Nagr. 600 zi: Orawa II — Dr, H. 
Harlanda. Bonne Aventure — W. Le 
| wickiego. Karapet — SŁ i F. H. Kar- 
linger. _ | 
| Wojskowy bieg naprzełaj. Dyst. 
ok. 5000 m. Nagr. 200 zł: Bojar — 
Kakszy — Ofic. służb. ppor. Sokołąw- 
skiego Dedalus Nick — O. 4. por. Wi 
niarza, Żart IV -- O. sł, mjr. Budsi- 
ka, Emigrant Ech — O. gł. por, Ni- 
zińakiego, „Dobrodziej Obęlisk O, sł. 
ppor. Szamsty, Droga II — O, własny 
por R. Wołkowicza, Czarczaf Ananas 
| — O. sł. rtm. J, Rościszewskiego, Ella 
O. sł, por. Lewandowskiego, 
| Płuska Dyst. ok, 1.800 m. Nagr. 600 
„zł: Mitropa — si. Iwno”, Kańciarz 
| -- K. Rościszęwskięgo, Ultimo == A, 
' Mieczkowskiego, Honwed — Dr. H, 
, Harlanda, Proch — J. Turno, Alerte 
| — Inż. H. Pomernackiego, 
| Płoty. Dyat, ok. 2400 m, Nagr. 800 
| sł: Rewers — K, Rościszewskiego, De. 
star — M. Hrycyka, Krynica II 
| Grupy Sportu Konnego CWK, Trzask 
| sę 4. Fryderowej, Bravo Palit — sat. 
„Iwno”, 


duży wybór 


: 


również wielkie strety, poniesior 
ne ostatnio przez armię ekiúskė 
Np. w jednej tylko walce na brze 
gu rzeki Tauhe, Chińczycy atra» 
eli w zabitych | rannych prze- 
szło 10.000 żołniarzy. 


Natomiast komunikat chiński 
wskazuje, żę w okresie natarcia 
wzdłuż drogi Łudżou — Synjan, 
Japończycy stracili 38 tys. gabi- 
tych i rannych. 


Według zapewnień chińskich 
stan sanitarny armii japońskiej 
jest bardzo niezadowalający i od 
setek chorych dochodzi w wielu 


Komunikat japoński podkreśla aa sny do 40 proś, 


29 Juija Ujejska 


lisów _ © Dzia! męskich futer 


Zapisy na dziś 


Wojakowy bieg naprzełaj Dyst. ok. 
m. I honorawą DOK 
VII dla jeśdźca konią zwycięzcy: 
Gsarczaf Ananaa Ofic, służb, rtm. J. 
Rościszewskiego, Emigrant Ech — Q- 
sł. por, Nizińskiez lewator Don ~- 
Ofic. służb. rtm, Kaweckiego, Bojar 
Bakszysz — Ofic. dużb, pon Boko 
łowskiego, Parade WAmaur — Ofie. 
siużb, rtm, Nieczaja, Delalys Nich — 
Ofic, słążb. ppor, Winłąrza, Dobré- 
dziej + Obelisk == Ofie, alużh. ppor. 
Rzamgty, Droga [| == Ofle. własny 
por, R. Wołkowieza, 

Przeszkody Dyst ok. 3600 m. Nagr. 
600 zł: Sarmata — Gr, Ofic, ? DAK 
Wikp, Nawój — T, Seidla, Arkadia 
— Ink W. Michalskiego, Mkonicja 
— st. „Brynów”, Pompernikel — st, 
„Iwno”, Toreadora — Grupy Sportu 
Konnego CWK, La Strega — Grupy 
Sportu Konnego CWK. 

Płaskn, Dyst, ok, 2200 m. Nagr. 
600 zł: Pan Benet — Dr. J, Schl!ng- 
manna, Mitropa st, I wno”. Morus 
— at. „Iwno”, Harrietta — R. Wal- 
kowicza, Kańciarz K, Rościszewakie- 
go, Honwed — Dr, H. Harlanda, Q- 
mulew — L- Bukowieckiego, 
Płaska, Dyst, ok. 2200 m. Nagr. 
400 zł: Desiąr — M. Hrycyka, Kapus 
J. bar, Kronenberga Karspat — 
St i F, H, Karlnger, Soarte — J. O- 
ponecklego, Pumpernikel — st. „Iw- 
no”, busig — st. „Bofńcza”, Dora — 
St 1 F. H, Ka=linger Ultimo — A, 
Mieczkowskiego, Esdras — S. Zahor- 
skiego, Judica — st. „Iwno”, 


Nil 


ABC - NOWINY CODZIENNE 


t nie chce woiny 


Kwestia czeska a sprawa żydowska 
„Rabotnik” przeciw wasalstwu 


! Sprawa Czechosłowacji usunęła | 


ze szpalt dzienników wszelkie za- 
gadnienia wewnętrzne, Pokój czy 
wojna — odpowiedzi na to pyta- 
nie szukają publicyści, analizując 
położenie międzynarodowe. 


W CZYIM INTERESIE? 


„Czas“ dokonawszy przeglądu 
dążeń pokojowych państw euro- 


_pejskich stwierdza, że: 


Jeśli chodzi o głównych aktorów o- 
becnego konfliktu, w niczyim intere- 
sie wojna nie leży. Jeśli ona wybuch- 
mie pomimo to w co my osobiście nie 
wierzymy, to sianie się to jedynie 
dlatego, że komuś nerwy nie dopiszą, 
że mężowie stanu stracą panowanie 
mad wydarzeniami, a zwłaszcza nad 
nastrojami swych społeczeńsiw i że 
wypadki potoczą się w kierunku ka- 
tastrofy, kierowane nie rozumem, 
lecz swym własnymi rozpędem przez 
nikogo nie hamowanym. 


„ Warto jednak pamiętać, że są 


N 


ud 


Michatkowice „Ę) 
tę n 


W ob. 
M i w e 
l `O 


czynniki, które celowo wytwarza” 
ją nastrój zdenerwowania, po mi- 
strzowsku szerząc niepokój i pa- 
nikę, w czasie której tak łatwo o 
mylną decyzję. Kierownictwo tych 
czynników zbiega się w rękach 
żydowskich. 


SPOSOBY 
ŻYDOWSKIE 

Wystarczy spojrzeć na nasze ży- 
cie gospodarcze, aby stwierdzić, że 
odwrócenie uwagi od zagadnienia 
żydowskiego ułatwia ogromnie ak- 
tywność gospodarczą żydostwa. 

Słusznie też „Maty Dziennik“ 
zwraca dziś uwagę na szkodliwość 
pośrednictwa żydowskiego w rol- 
nictwie. 


Nie miejsce tu na przytaczanie ty- 
i siącznych „sposobów” żydowskich po- 
| średników, którzy obniżają ceny, prze- 
szkadzając rozwojowi uczciwego han- 


FA ŚLĄSKA ZAOLZAŃSKIEGO 


AŻ, 
h 
A 


0 
rmatu 


A-ra: granice państw, 
Z” granice Śląska Zaolzańskiego przeoj 
napadem czeskim w 1919 roku. 
o wsie gminne, 
Q Miasta, =mkoleje, *=-- szosy | 


diu rolniczego i działając na szkodę 
wytwórcy — rolnika, 

Rozwój spółdzielczości handlowo: 
rolniczej oraz popieranie rodzimego 
handlu będą stopniowo usuwały ten 
niepożądany żywioł zarówno jednak 
dobro rolnika jak i ogólny interes go- 
spodarczy kraja wymagają przyśpie- 
szenia tego procesu. 

Zbyt już wiele razy sprytna 
propaganda żydowska zdołała zmy 
lić czujność narodów, na których 
Żydzi pasożytują. Tym razem opi- 
nia polska, mimo zajęcia się spra- 
wami zewnętrznymi, nie zapomi- 
na o wewnętrznym niebezpieczeń- 
stwie żydowskim. 


KOMPLEKS 
„WASALSTWA" 


W obliczu sprawy czeskiej oży- 
wiła się dyskuśja o zasadniczej li- 
nii nasze polityki zagranicznej. 
P. Niedziałkowski w „Robotniku' 
tak określa stanowisko PPS: 


MAPKA 


Objaśnienie: 
granice powiałów 


© miasteczka. 


12 15 km 
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CK.M.-y na Stożku i Czantorii 


wymierzone w polską 


stronę 


Rozgoryczenie wśród Polaków z za Olzy 
(Od specia'nego wysiannika „ABC”) 


ich tyloletnich marzeń. Boją się, 
że nie zobaczą więcej tej swojej 
ukochanej ziemi śląskiej i że 


CIESZYN, 27.9. (tel. wł.). Wia 
domość o odroczeniu rozstrzyg* 
nięć o dalszy tydzień, wywołała 
wielkie rozgoryczenie wśród Po- 
laków za Olzą I wśród uchodź- 


dalszym ciągu rozdzielać będą 


znienawidzone słupy graniczne ią 


ców. „Nie możemy już dłużej cze- 
kać — jesteśmy u kresu sił”, po- 
wtarzają to samo niemal wszyścy 
Polacy z pod zaboru czeskiego. CI 
którzy uciekli, nie mają już dro- 
gi powrotu innej, niż z bronią w 
ręku. Pozostawili tam rodziny, 
domy, dobytek. Boją Się teraz, 
czy przewlekanie decyzji nie ò- 
znacza całkowitego przekreślenia | 


Śląsk na część wolną i część pod 
zaborem. 

Jak podają zbiegowie, którzy 
mimo obostrzeń przedostają się 
małymi grupkami na stronę pol- 
ską, w nocy z piątku na sobotę 
wojska czeskie otrzymały znacz- 
ne posiłki z głębi kraju. W związ- 
ku z tym oddziały czeskie, które 
w pierwszej fazie konfliktu o- 
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Podminowane huty w Trzyńcu 


próżniły pas przygraniczny, po- | 


deszły teraz do samej linii grani- 
cznej, obsadzając ją bardzo gęsto 
placówkami, szczególnie silnie 
między Cieszynem i Jabłonko- 
wem. 


Granica biegnie tu, jak wiado- 
mo, szczytami Beskidu, będącymi 
zazwyczaj celem turystów. Na 
linii granicznej leżą znane i u- 
częszczane schroniska na Czan- 
torii i Stożku. Teraz szlaki tury- 
styczne przecięte są stanowiska- 
mi CKMów. Nie tylko zresztą na 
głównych szlakach, ale na mniej- 
szych ścieżkach stoją karabiny 
maszynowe. W transporcie CKM 
brała udział miejscowa ludność, 
której rekwirowano dla tego celu 
woły. Czujki czeskie w nocy stoją 
na linii granicznej, W dzień có- 


My chcemy zupełnie samodzielnej 
polskiej polityki zagranicznej, Chce- 
my współpracy Polski z Francją i 
Wielką Brytanią, współpracy na za- 
sadzie równości, nie w roli „wasala”, 
oczy wiście. 

Piękne to słowa, ale przypom- 
nijmy sobie, czy w okresie potęgi 
socjalizmu w Niemczech, uwiel- 
bienie P. P, S. dla Niemiec nie 
wyglądało właśnie jak hołd wa- 
sala? 


TARG O MANDATY 


A dalej omawiając 


działkowski pisze: 
Ktoś mi opowiadał, że i p. Walery 
| Sławek pojął teraz sens błędu zasad- 
niczego koncepcji własnej z r. 1935; 
zamierzał usunąć z życia polskiego 
partie polityczne, a stworzył koniecz 
ność prawną ,targowania się o man- 
daty” gdzieś, przy zielonym stoliku, 
(za kulisami. A zakulisowy „targ o 
mandaty” nigdy i nigdzie nie uzdra- 
wiał stosunków politycznych. aF 
Istotnie, : czy targ o mandaty 
odbywa się za kulisami, czy wo- 
bec widowni, to niewiele zmienia 
postać rzeczy. Wybory miałyby 
sens, gdyby były nie targiem, 
| ale odźwierciadleniem ideowego 
! oblicza społeczeństwa. 


| 
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| Zamówienia zamiejscowe załatwiamy odwrotnie. Konto PKO 7192. 


Hitler poszedł za daleko 


twierdzi opinia francuska 


Ządania sformułowane w Godesbergu 
prowadzą do rozbioru Czechosłowacji 


| PARYŻ, 27.9. (tel. wł.) Należy 


| powstrzymać ekspansję Niemców 
|-— w tym jednym zdaniu streścić 
: można nastroje, które panują w 
politycznych kołach Paryża, a 
| które coran bardziej ugruntowu* 
lją się i krystalizują. 

| Plan londyński, ustałony po- 
przednio na podstawie rozmów 
Chamberlaina z Hitlerem w Ber- 


Zgodność 


| 
| Polski i 


RZYM, 27. 9. W poniedziałek 
po południu ambasador R. P: 
przy Kwirynale dr. Wieniawa- 
Długoszowski przyjęty został 
przez ministra spraw zagranicz- 
nych hr. Ciano, któremu w imic- 
niu rządu polskiego podziękował 


chtesgaden przewidywał stosun- 
kowo niewielkie okrojenie Cze- 
chosłowacji przez odstąpienie 
Niemcom okręgów w 75 proc. nie- 
mieckich. Obecne jednak niemie- 
ckie memorandum  godeęberskie, 
w którym Hitler żąda natych- 
miastowego przyłączenia obsza- 
„rów choćby w 50 proc. niemiśc- 
kich, a plebiscytu dla obszarów, 


pogiądów 
Włoch 


za stanowisko szefa rządu włos- 
kiego, zajęte w sprawie polskich 
rewindykacyj terytorialnych. 

Przy tej sposobności została 
potwierdzona całkowita zgodność 
opinij obu rządów co do zagad- 
nienia czechosłowackiego. 


Londyn o mowie Hitlera 


LONDYN, 27. 9. Bezpośrednio 
po zakończeniu mowy kanclerza 
Hitlera zebrała się w Londynie 
o godz. 22-ej Ścisła rada gabine- 
towa. Przedmiotem obrad było 
rozpatrzenie «enuncjacji kancle- 
rzą Rzeszy. 


Według informacji, jakie prze- 
| dostały się po posiedzeniu gabi. 
| netu, ocena mowy w londyńskich 
| kołach politycznych jest optymi- 
styczna — jeśli idzie o możliwość 


uniknięcia komplikacji ogólno- 
europejskiej. Ocena jest nato- 
miast pesymistyczna jeśli idzie o 
sprawy Czecho-Słowacji. W lon- 
dyńskich kołach politycznych mo- 
wa kanclerza Hitlera uważana 
jest za zręczne posunięcie, które- 
go celem jest zlokalizowanie kon- 
fliktu. 

Podkreślają także tutaj, że za- 
rządzenia wojskowe, pocżynione 
przez rząd Wielkiej Brytanii, ma- 
ją charakter jedynie obronny. 


W wojsku najważniejszą <a l Gi nie radia jest nie 
spełnia radio jako Środek łączny | ważne. Radio ostrzega przed gro 
ści technicznej. Nowoczesna ar-| żącym  niebezpieczeństwem, jak 
mia wyposażona jest w sprzęt, nieprzyjacielski atak lotniczy, ga 
radiowy, który wykorzystuje w,zowy itp. i ułatwia kierowanie 
(szerokim zakresie dla potrzeb łą | akcją obronną (udzielanie wska- 


Zabarykadowane drogi 


czności zarówno w wojskach lą- 
| dowych, jak marynarce i lotnic- 


zówek i utrzymywanie spokoju). 
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mających 30 proc. ludności nie- 
mieckiej uważane jest przez pa- 
ryskie koła polityczne jako prze- 
jaw maksymalizmu, prowadzące- 
go do rozbioru Czechosłowacji. 


Z tego też względu opinia pa- 
ryska wyczekuje z niecierpliwo- 
ścią i napięciem na dalszy roz- 
wój wypadków pomiędzy Polską 
i Czechami oraz na stanowisko 
Polski. 


Prawdziwi przyjaciele Polski 
w Paryżu widzieliby najlepsze 
rozwiązanie sytuacji, gdyby Cze- 
chosłowacja zaspokoiła słuszne 
aspiracje Polaków, zapewniając 
sobie w ten sposób przyjazny sto- 
sunek z Polską. 


Tajemniczy 


samolot 
nad Wiedniem 


WIEDEŃ, 27. 9. W Wiedniu 
wydano zakaz przelotu samolo- 
tów nad miastem oraz znaczną 


częścią najbliższej okolicy Wied- 
nia. 

Wczoraj wydarzył się w Wied 
niu wypadek pojawienia się na 
bardzo znacznej wysokości samo- 
lotu, który poczęły ostrzeliwać u 
stawione świeżo na północnym 
przedmieściu Wiednia liczne bate- 
rie artylerii przeciwlotniczej. O- 
strzeliwany samolot ` zniknął po 
pewnym czasie tak, że trudno by 
ło ustalić jego pochodzenie. 


Domiosła rola radia 
| podczas działań wojennych 


mniej |gnałów nadawanych przez rożgło 


śnie radiowe korzysta wojsko na 
froncie np. komunikaty meteoro 
logiczne i przewidywany stan po 
gody (głównie dla potrzeb lotnie 
twa), sygnały czasu odbierane 
przez radiostacje polowe (regulo 


Z komunikatów wreszcie i sy- | wanie czasu na froncie) itp. 


fają się o kilkadziesiąt metrów 


twie. 


CIESZYN, 27. 9. Wedle wiaro- 
godnych doniesień, władze woj- 
skowe czeskie podłożyły miny 
wybuchowe pod ważniejsze obje- 
kty hut trzynieckich. Zarząd hu- 
ty, która jest zupełnie zmilitary* 
zowana. rozgłasza wiadomości o 


O O ORAWA 


W PIOTRKOWIE KUJAW. 


uaprenumerować „ABC” można 
u p. Edwarda Pusza, 
ul. 3-go Maja (kiosk). 


tym wśród Polaków, podkreśla- 
jąc, że władze czeskie w momen- 
cie wycofania się wysadzą hutę 
w powietrze i w ten sposób miej- 
scowi robotnicy polscy pozostaną 
bez pracy. Rozeszły się tez wia- 
domości o podminowaniu szeregu 
innych objektów państwowych o- 
raz mostów, 

Na drodze do Frysztatu 
kilka mostów jest zabarykadowa- 
nych spiętrzonymi wozami tabo- 
rowymi. Ruch po nich odbywa się 
jedynie na wąskim skraju drogi. 


(wgłąb zaboru czeskiego. W sobo- 
„tę nad Nydkiem pojawiły się od- 
działy kawalerii czeskiej. 
Zupełny kontrast stanowią gó- 
Ty po polskiej stronie. Dziś przy 
niedzieli chodzą sobie po nich 
Spokojnie turyści z Ustronia, 
| Bielska i Katowic, Tyle tylko, że 
mniej ich trochę niż zwykle i że 
nie posuwają się poza kamienie 
graniczne. Jedyni ludzie uzbroje- 
ni, Jakich tu można spotkać w 
górach, to albo strażnicy grani- 
czni, albo policjanci mundurowi. 


Wielkie również usługi oddaje 
radio podczas wojny w innych 
i dziedzinach. A więc: informowa 
nie społeczeństwa o tym co się 
„dzieje na froncie, przeciwdzia- 
łanie obcej, wrogiej propagan- 
dzie oraz jednoczenie sił ducho- 
wych i moralnych całego narodu. 

Radio utrzymuje wzajemną łą 
czność między żołnierzem na 
froncie, a krajem czym niemało 
przyczynia się do dobrego samo- 
poczucia żołnierza. 

W obronie ludnoścl 


orwiinaj 


Odroczenie Kongresu 
Stronnictwa Ludowego 


Prezydium Stronnictwa Ludo-| Dla uniknięcia dywersyjnych 
wego ogłasza następujący komu- plotek, stwierdzamy, iż wszyst- 
nikat: „Ze względu na sytuację | kich członków S. L. obowiązuje 
międzynarodową, odraczamy nad| uchwała Naczelnego Komitetu 
zwyczajny kongres Str. Ludowe- Wykonawczego z dnia 16 wrze» 
go na dzień 9 października br.| śnia br., które postanowiło, iż 
Miejsce kongresu (Warszawa) i, Stron. Lud. nie bierze udziału w 
godzina rozpoczęcia pozostaną nie | wybors=h do Sejmu i Senatu". 
zmienione, —IIĘ— 
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eweli kapłanów 


Upiorna podróż przez step 


W słynnej Rsigżce przyjaciela 
Mussolmiego Henryka de Monfrei- 
da — „Dramat Etiopii“ (wyd. 


polsku przez firmę Trzaska Everi 
Michalski), znajdujemy wstrząsające 
ebrazy z życia Etiopów, którzy na- 
wet pod rządami włoskimi nie wy- 
zbyli się swych dawnych przesądów 
i przysłowiowego okrucieństwa. 


BIEDNA 
KSIĘŻNICZKA 


B. negus Haile Selassie wydal 
swą najukochańszą córkę Zenete- 


wórk za syna swego wassala, rasa 
Kuksy. 
Księżniczka była wybitnie piękna, 


o jasnej cerze i głębokich, łagodnych 
eczach. Wychowano ją jako wielką 
aamę, mówiła po francusku, upra- 
wiała sporty (rzecz niesłychana dla 
kobiety abisyńskiej z dostojnej ro- 
dziny, która nie powinna nawet cho- 
dzić), była subtelna, delikatna, inte- 
resowała się sziuką. 


LEKI ZNACHORSKIE 


w głębi dalekiej prowincji na bar- 
barzynskini dworze swego małżonka 
zostaia młoda księżna otoczona roz- 
fanstyzowanymi kapłanami, nieuka- 
mi i ksenofobami, którzy zabronili 
jej wszystkiego, co wychodziło poza 
mawias niezłomuych reguł tysiąciet- 
nich zwyczajów. 

Zenetework, w siódmym miesiącu 
ciąży zachorowała ciężko i chciała 
się poradzić włoskiego lekarza, któ- 
ry leczył jej teścia, rasa Kuksę, Ka- 
plani przeciwstawili się temu ze 
względów liturgicznych i nakazali 
leczenie znachorskie oraz czarodziej. 
skie praktyki. Mąż w obawie przed 
kapłanami pozwalał na to. 

Gdy choroba pogarszała się, zroz- 
paczona księżniczka zawiadomiła 
cesarza, swego ojca. Ostatni sygnał 
alarmowy, jetlyna nadzieja  ocale- 
BIAL.» 


ZA PÓŹNO 
(W dwa 'dni później, samołot z Ad- 
dis unosi} d-ra Zervasa. 
to dziecko, które znał od urodzenia 
i oburzony zgubnym skutkiem igno- 


"złotem haftowanym płaszczem, 
Kochał on | jechał, 


ranckich praktyk wyłajał kapłanów 
za rozpaczliwy stan młodej księż- 
niceki, 

W. imieniu cesarza rozkazał, aby 
leczył ją włoski lekarz, ale było już 
za późno... Mimo swej młodości, po 
bolesnej walce, piękna Zenetework 
zmarła. 

Zbyt wąski samolot nie mógł po- 
mieścić trumny. Owinięto więc ciało 
białym muślinem i umieszczono w 
kabinie obok doktora Zervasa. Ptak 
o sztywnych skrzydłach  uleciał w 
kierunku Addis ze swym żałobnym 
ciężarem, tiągnąc po skąpanej w stoń 
cu pustyni czarny krzyż swego cie- 
nia. 


UPIORNY JEŹDZIEC 


Los teścia biednej Zenetework, 
rasa Kuksy, był nie mniej tragiczny. 
Wkrótce, po śmierci synowej zacho- 
rował on poważnie. Przyboczny lc- 
karz zastosował odpowiednie lecze- 
nie, które już doprowadziło do pew- 
nego polepszenia, gdy kapłani zaka- 
zali służbie podawania lekarstw. 


Zmuszano także Kuksę do ukazywa-_ 


nia się każdego dnia ludowi, przed 


którym  ukrywano rozpaczliwy stan 
rasa. : 
Starzec, czując nadchodzącą 


śmierć, zdecydował się wyjechać do 
Szwajcari, gdzie jego lekarz misł 
nadzieję uratować go przy pomocy 
specjalnej kuracji. 

Stan chorego wymagał jednak, a- 
by niesiono go w lektyce aż do gra- 
nicy Erytrei, skąd zbudowane drogi 
pozwalały już na kontynuowanie po- 
dróży samochodem. 

Było to jednak niemożliwością, 
gdyż zwyczaj chce, aby ras podróżo- 
wał na swym mule wojennym, oto- 
czony całą zwykłą paradą. Gdyby 
ludność widziala go, wyjeżdżającego 
w lektyce, pomyślałaby, że chce u- 
mrzeć poza granicami swej ziemi oj- 
czystej i przeciwstawiłaby się temu. 

Konający, został wsadzony na mu- 
ła i w wielkiej pilśniowej czapce na 
głowie, z zarzuconym na ramiona 
po- 
poprzedzany przez uzbrojo- 
nych mężczyzn i dźwięki trąb. > 

Cudem jakimś udawało się temu 

E 


Godzina P. R. w całej Europie 
Wszyscy słuchali tylko koncerlu Paderewskiego 


Zgodnie z zapowiedzią wczoraj 
e godz. 20.00 Ignacy Paderewski 
po raz pierwszy grał w studio ra- 
diowym, specjalnie dla radiosłu- 
ekaczy amerykańskich i polskich. 
Koncert ten wzbudził olbrzymie 
zainteresowanie w całym Świecie. 

% MILIONÓW SŁUCHACZY 

AMERYKAŃSKICH 

Tuż od kilku tygodni prasa ame- 
rykańska przepełniona była infor- 
macjami na temat koncertu Pade- 
rewskiego, który reklarmowany był 
w Stanach Zjednoczonych przez 
największe towarzystwo radiofo- 
miczne U. S. A. znane pod nazwą 
National Broadcasting Company, 
dysponujące około 170 stacjami 
nadawczymi i obsługujące około 
25 milionów radiosłuchaczy w sa- 
mych Stanach Zjednoczonych. Po- 
nieważ jednak towarzystwo to 
rozporządza również stacjami krót 
kofalowymi, słuchanymi szczegól- 
nie chętnie w Południowej Ame- 
ryee — liczba słuchaczy jest jesz- 
eze większa. Na podstawie głosów 
prasy, przed koncertem Paderew- 
skiego opisujących olbrzymie zain- 
teresowanie radiosłuchaczy ame- 
rykańskich, można sądzić, że był 


B. HOFMANN 


to jeden z najbardziej atrakcyj- 
uych programów radiowych, jaki 
w ostatnich czasach nadano przez 
rozgłośnie amerykańskie. 
OGROMNE ZAINTERESOWANIE 
CAŁEJ EUROPY 

W Europie zainteresowanie było 
nie mniejsze. Zarówno prasa co- 
dzienna wszystkich krajów euro- 
pejskich, jak i specjalne tygodniki 
radiowe. zapowiadały obszernie 
koncert Paderewskiego, podkreś- 
lając, że słuchacze mogą słuchać 
tego koncertu tylko za pośrednic- 
twem jednej z dziewięciu stacyj 
nadawczych Polskiego Radia. Już 
wówczas wyrażano przekonanie, 
że między 20.00 a 21.00 w niedzie- 
lę mało kto w Europie będzie słu 
chał innego programu, prócz pro- 
gramu nadawanego przez polskie 
stacje. Przepowiednie te spraw- 
dziły się, gdyż rzeczywiście według 
otrzymanych przez Polskie Radio 
informacyj z różnych stolic euro- 
pejskich, publiczność radiowa słu- 
chała wczoraj prawie wyłacznie 


Polskiego Radia. 

Była to prawdziwa godzina pol- 
ska dla słuchaczy w całej Euro- 
pie. 
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upiornemu  jeźdżoowi podróżować 
codzień nieco więcej niż godzinę... 

W Adagamus, lekarz zażądał, aby 
chory, którego stan z dniem każdym 
stawał się coraz grożniejszy „,odpo- 
czął. Ale kapłani chcieli obchodzić 
święta Wielkanocne w kościele w A- 
digracie, nalegali więc, aby jechał 
dalej. 

Ras Kuksń, obawiając się, że zrazi 
ich sobie przez sprzeciwianie się wy- 
pełnieniu tej świętej ceremonii, zde- 
cydował się podjąć na nowo swą po- 
dróż... 

A gdy wjeżdżano do Adigratu, 
dwaj niewolnicy podtrzymywali ze- 
sztywniałego na wojskowym mule 
trupa, a mosiężne trąby grzmiały 
wśród radosnych okrzyków narodu. 


ARC — NOWINY CODZIENNE 
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Człowiek, który zrobił karierę 


na katastrofie „Titanica” 
Od chłopca na posyłki — do prezesa 


Jako 9-letni chłopiec wyemi- 
grował Dawid Sarnow z wioski, 
położonej w mińskiej gubernii— 
do Stanów Zjednoczonych. Nieza 
długo udało mu się uzyskać pracę 
chłopca na posyłki w jednym z 
biur telegraficznych z pensję w 
sumie 5 dolarów tygodniowo. W 
ciągu kilku miesięcy potrafili na- 
uczyć się tak dobrze alfabetu 
Morse'a, że przyjęto go do inne- 
go przedsiębiorstwa na pomocni- 
cze stanowisko przy obsłudze te- 


legrafu, już z pensją 5 i pół dola- 
ra tygodniowo. Towarzystwem o~, 
wym było Marconi - Telegraph ` 
Co., gdzie mały Sarnow zaznajo- ` 
mił się z ideą przesyłania wiado- 
mości bez drutu. Po nocach i w 
dni wolne oddawał się studiom, 
by wkrótce zostać samodzielnym 
teiegrafistą na jednej ze stacji to- 
warzystwa. Zarabiał wtedy już 
15 dol. tygodniowo. 
72 GODZ. PRACY 


Z kolei przeniósł się do wielkie 


"cując 


'w szybkim tempie". 


go domu towarowego Wannema- 
kera, gdzie również urządzona by 
ła stacja telegrafu bez drutu. Pra 
tam odebrał Sarnow 14 
kwietnia 1912 r. wstrząsającę 
wiadomość: „Okręt Titanic, po 
zderzeniu z górą lodową, tonie 
72 godziny 
bez przerwy siedział Sarnow przy 
aparacie i wstał dopiero wtedy, 


gdy odebrał ostatnie nazwiska u- 


ratowanych pasażerów wielkiego 
transatlantyka, posyłając oczywi- 


: cie w świat odpowiednią wiado- 


Siostry 


Aniela i| Kongresu w Norymberdze. 


Dwie siostry Hitlera: 
Paulina ukazały się po raz pierw- 
szy publicznie przy boku brata 
podczas urzędowej parady z okazji 


Aniela — córka Alojzego Hitle- 
ra i jego pierwszej żony, jest przy- 
rodnią siostrą kancierza, dużo 


Szkielety żon sułtańskich 
na dnie Złotego Rogu 


Podczas ostatnich prac likwida- 
cyjnych na terenie Złotego Rogu 
w Stambule, na dnie morza zna- 
leziono 11 szkieletów kobiecych, 
zaszytych w worki skórzane i ob- 
ciążonych ciężkimi kamieniami. 
Śledztwo wykazało, że są to szkie- 
jety nąłcdych kobiet i że pozosta- 
wały one w wodzie około 30 lat. 

Niewątpliwie są to szkielety nie 
szczesnych odalisek Abdul Hami- 


da, który za najmniejsze przewi- 
nienie kazał je topić w morzu. 

Starsi ludzie pamiętają pogłoski, 
które krążyły o strasznym suitanie 
i o tajemniczych zaginięciach ko- 
biet z jego haremu. Urzędowo ob- 
wieszczano wtedy, że taka to a ta- 
ka odaliska została odesłana do 
rodziców. Nikt jednak nie wątpił, 
że nieszczęsne kobiety znajdowały 
śmierć na dnie morskim. 


Z książek 


KODEKS HONOROWY. T., Zamoy- 
ski i E. Krzemieniewski. Wyd. „M. 
Arcta. 

Jak zareagować na obrazę, w jaki 
sposób rozwikłać zawiłą kwestię ho- 
norową, gdy się chce uniknać „ciąga- 
nia po sądach", powoływania świad- 
ków. o © 5220432032 2 

Zwięzłej a wyczerpującej odpowie- 
dzi udziela na te pytanie nowe wyda 
nie „Kodeksu Honorowego" T. Za- 
moyskiego i E. Krzemieniewskiego, o- 
pracowane w dostosowaniu do obo- 
wiązujących przepisów Kodeksu Kar- 
nego Rzeczypospolitej, 

Szczegółowo podane są formalno- 
Ści wstępne, jak wyznaczenie zastęp- 
ców, pertraktacje sekundantów, sąd, 
honorowy, rozjemstwo, aż do najosta- 
teczniejszej ostateczności poje- 
dynku. 

Ważnym działem są przepisy Ofi- 
cerskich Sądów Honorowych i wska- 
zówki o zachowaniu się w razie zaj- 
ścia honorowegv między osobą cywil- 
ną a wojskową. 


OBRAZ POLSKI DZISIEJSZEJ. 
Bolesław Ołszewicz. Wyd. M. Arcta. 


Nowe wydawnictwo, ukazujące się 
w przededniu dwudziestolecia istnie- 
nia Odrodzonej Rzeczypospolitej, jest, 
zgodnie z tytułem, geograficzno-sta- 
tystycznym obrazem współczesnego 
Państwa Polskiego. Całość została 
podzielona na cztery zasadnicze czę- 
ści (I Kraj, II Ludność, lll Adrmini- 


każdą oparto na najnowszych i naj. 
autentyczniejszych źródłach. 


stę IV Gospodarka), z których 


Książka wyróżnia się przejrzystym 
układem i sposobem przedstawienia 
zagadnień i to zarówno pod wzglę- 
dem rzeczowym, jak i graficznym; 
zestawienia tabelaryczne umiejętnie 
połączone są z tekstem, tablice zaś są 
tak ułożone, iż każdy łatwo wyciąg- 
nąć. z nich może*wnioski. , i 


Nowe wydawnictwo odda niewąt- 
pliwie duże usługi zarówno polityko- 
wi, publicyście, urzędnikowi, nauczy- 
ctelowi, uczniowi, jak i każdemu oby- 
watelowi. Szczegółowy zaś skorowidz 
rzeczowy ułatwia wyzyskanie mate- 
riałów zawartych w książce. 


starszą od dyktatora Nieraiec. Jest 
to wysoka brunetka o gwałtow- 
nych ruchach; całą młodość spę- 
dziła w Wiedniu, ciężko zarabia- 
jąc na życie. Przez jakiś czas była 
kucharką, wreszcie wyszła za mąż 
za robotnika Rawpela i przed dzie! 
sięciu laty owdowiała. 

Gdy Hitler stał się wodzem. 
Rzeszy i zamieszkał w Berchtes- | 
gaden, zaprosił natychmiast swą 
starszą siostrę do siebie. Aniela, 
przybyła na wezwanie i przez pe- 
wien czas prowadziła gospodar- 
stwo kanclerza, Wreszcie wyszła i 
za mąż za profesora Marcina Ga-; 
mischa. Ślub odbył się bez żadne- |! 
go rozgłosu. Aniela Hitler - Ga-| 
misch prowadzi życie zamknięte, 
— nikogo nie przyjmuje i nigdy 
nie zabiera głosu w sprawach po-. 
litycznych. 

Paulina — córka Alojzego Hit- 
lera i jego drugiej żony Klary, jest 
rodzoną siostrą Fiihrera. Liczy 
cbecnie 41 lat i mieszka stale w 
Wiedniu. Za mąż nie wychodziła. 
Posiada opinię kobiety o bardzo 
przykrym charakterze. 

Na zaproszenie Hitlera, aby ró- 
wnież przybyła do Berchtesgaden, 
Paulina dała odpowiedź odmowną, 
jednak po „„Anschlussie* odwie- 
dziła go. Następnie widziano ją w 
Berlinie i ostatnio na Kongresie 
w Norymberdze. 

Jest to kobieta skromna, samot- 
na i bardzo malomówna. Znajomi 
twierdzą, że potrafi przez cały 
dzień nie odezwać się ani słowa. 


Osobliwości prawa amerykańskiego 


Pewier prawnik zebrał ciekawą 
kolekcję amerykańskich „ustaw 
obowiązujących na terenie różnych 
stanów. Niekióre z tych ustaw 
brzrnią tak dziwnie, że czytelnik 
przeciera oczy w przekonaniu, że 
śni, 

Na przykład: Maszyniści kolejo- 
wi w stanie Kanzas dotychczas ła- 
mią głowę nad taką oto ustawą: 
„Gdy dwa pociągi spotkają się na 
skrzyżowaniu, muszą zatrzymać 
się. żaden z tych dwóch pociągów 
nie ma prawa ruszyć, dopóki nie 
ruszy drugi pociąg". 


Trudno też dziś zrozumieć mo- 


się następnie do wywiadowcy i zapytał, jak gdyby miał do 
tego prawo niezaprzeczone: — A co pan tu znalazł? 
-— Kilka odcisków wielkiego i wskazującego palca — 


tywy, które skłoniły pewnego sę- 
dziego do skazania na karę wię- 
zienia chłopca, który rzekomo sam 
sobie odgryzł ucho. Sędzia odmó- 
wił przeprowadzenia dowodu pra- 
wdy, zasłaniając się tym, że prze- 
dłużyło by to niepotrzebnie prze- 
wód sądowy. 

W stanie Boston ustawa przewi- 
duje, jaką ilość psów i kotów wol- 
no posiadać. W stanie Juta kobie- 
tom nie wolno nosić wysokich ob- 
casów. W stanie Virginia cudzo- 
ziemcom nie wolno posiadać psów, 
aw stanie Massaschussets, gdy 


mężczyzna dziesięć razy pocałuje 
pannę — musi się z nią ożenić. 


mość. 

Nieszczęście Titanica pchnęło 
naprzód radio - telegrafię, a z 
nią — młodego Sarnowa. Apara- 
ty radiowe instalowano na wszyst 
kich okrętach. Towarzystwo Mar- 
coniego rozrastało się. Przedsię- 
biorczy Sarnow obejmuje stano- 
wisko dyrektora. Gdy towarzye 
stwo Marconiego przekształcona 
na Radio Corporation of Ameri- 
ca, 39-letni Sarnow zostaje pre- 
zesem tego wielkiego koncernu. 
Staje on również na czele po- 
wstałego obok R. C. A. — Natio- 
nal Broadcasting Corp., najwięk- 
szego w Ameryce towarzystwa. 
radiowego. 


MUZYKA 

Sarnow jest fanatykiem muzy- 
ki. Wprowadza w radiofonii a- 
merykańskiej „godzinę wychowa- 
nia muzycznego“ w programie 
każdego tygodnia. Organizuje 
transmisje Metropolitan Opera. 
W 1937 r. angażuje Toscaninie- 
go na serię 10 koncertów symfo- 
nicznych z wyłącznością dla N. 
B. C. W tym celu utworzona zo- 
staje specjalna orkiestra. Tosca- 
nini, który już przed tym pożeg- 
nał się na zawsze z Ameryką, 
wraca do Nowego Jorku. Za kon- 
cert bierze 5.000 dolarów. Sam 
decyduje, kiedy i gdzie zechce 
dyrygować. , 


PREZESURA 


W. tym czasie Sarnow, poza 


prezesurą wielkich koncernów ` 


wchodzi do rady administracyj- 
nej Metropolitan Opera, bierze 
czynny udział w organizacji przy- 
szłorocznej wystawy  nowojor- 
skiej, otrzymuje rangę pułkowni- 
ka w armii amerykańskiej, 4 u- 
niwersytety przyznają mu tytuł 
doktora honoris causa, otrzymuje 
szereg odznaczeń z legią honoro- 
wą na czele. współpracuje „w 
swoim czasie” przy opracowywa- 
niu t. zw. planu Younga... 

Prawdziwie amerykańska 
riera. 


ka- 


Premiera 
„Rozwiedźmy się” 


w Teatrze Małym 


Jutro, t. j. we środę premiera słyn- 
nej komedii z lat, 80-ych ubiegłego 
stulecia W. Sardou i E. de Najac'a 
„Rozwiedźmy się”, w nowym przekłą- 
dzie A. Cwojdzińskiego, 


— Mam wrażenie, że lak było w rzeczywistości — wtrą- 


cił Rottwyn. 


— Chwała Bogu! — zawołała radośnie panna Malinow- 


NIEJAKI 
PAŃ DE KATT 


Powieść współczesna 
Autoryzowana adopiacja Eugeniusza Bałuckiego. 


— Tak jest. Dziś w nocy schwytaliśmy motorówkę Akru- 
by. Było to w pobliżu Oosthorn. Czekaliśmy tam do rana. 
a gdy pogoda poprawiła się nieco, udaliśmy się w powrotną 
drogę. 

— Już słyszeliśmy o łodzi motorowej — wtrącił wywia- 
dewca. — Więc to był Akruba? 

Twarz de Katta zmieniła się nagle, stężała w wyrazie 
muściwej, nieugiętej zaciętości. 

— Tak — odparł głucho, patrząc w przestrzeń. — To jest 
właśnie morderca, panie Rottwyn. 

— Morderca? — powtórzył wywiudowca. — Przecież pan 
mówił, że porucznik Orda... 

Panna Malinowska drgnęła. Chciała coś powiedzieć, lecz 
słowa uwięzły w krtani. 

De Katt spojrzał na Rottwyna, potem przeniósł wzrok 
ma dziewczynę. Jego oczy były znów spokojne i pogodne. 

— Tu nie chodzi o pina Ordę — wytłumaczył uspoka- 
jająco. — Pan porucznik ma tylko „powierzchowną „ciętą 
rane na plecach. Otrzymał ją, gdy Ścigał Elkmara, służące- 
go Akruby, a to się stało na wydmie piaszczystej, niedaleko 
od wyjścia z ogrodu. Prawdopodobnie tym samym nożem 
lub sztyletem Elxmar zranił ciężko Stantona. Nie działał na 
własną rękę, lecz tylko wykonywał rozkazy swego pana. 
„dlatego powiedziałem. że Akruba jest mordercą. — Zwrócił 


oświadczył Rottwyn. — Mam wrażenie, że przydadzą się dla 
śledztwa. — Potem wyjął z teczki kawałek papieru, rozwi- 
nał go i pokazał strzępek włóczki, który znalazł na futry- 
nie okna. — I jeszcze to. 

De Katt pochylił się i popatrzył. 

— Tak. Zdaje się, Elkmar ma czerwony sweter z takiej 
samej wełny. 


— Więc pan ich obu schwytał?! — zawołał żywo wywia- 
dowca. — Gdzie są teraz? Na kutrze? 
— Tak — stwierdził de Katt. — Mam wszystkich, Z wy- 


jątkiem kobiety. - 

— Aha!.. Pan sądzi, że pani 
udziału w tych sprawach? 

— Hm.. Sądzę, że nie. Możemy juz iść? 

— Proszę chwilę zaczekać — wtrąciła z żywością panna 
Malinowska. — Narzucę tylko płaszcz i-uspokoję panią Cla- 
asen... Przyznam się szczerze, że nic nie rozumiem, jednak 
z całego serca dziękuje panu, panie de Katt! 

— Wkrótce wszystko dla pani będzie jasne — uŚśmiech- 
nął się de Katt. — Nawiasem mówiąc od dziś nazywam się 
znów Leskatter. 

— Nie traćmy czasu! — wmieszał się Rottwyn. przestę- 
pując niecierpliwie z nogi na nogę. — Zdaje mi się, że komi- 
sarz Weninga teraz tu nie przyjdzie, Może go spotkamy, 
a może się dowiedział 9 powrocie „Starej Mary” i tam na 
nas czeka. 

Po paru minutach opuścili we troje dwór Aanstelkroog 
i udali się w kierunku nadbrzeżnego mostu. Panna Malinow- 
ska kroczyła po środku, między wysokim wysmukłym Les- 
katterem a małym wywiadowcą. 

— Czy było tak z moim kuzynem, jak pan opowiadał, 
panie de Katt? Nie gorzej? — zapytała panna Malinowska. 

— Nie, proszę pani, powiedziałem szczerą prawdę — od- 
parl Leskatter. — Zresztą, wkrótce pani się przekona. 


van Straaten nie brała 


ska. — Miałabym ciężki grzech na sumieniu, gdyby się ku- 
zynowi stało co złego. Przecież tylko przeze mnie wplątał 
się w tę nieprawdopodobną historię z kroniką... Panie de 
Katt... przepraszam, panie Leskatter, dlaczego właściwie 
wszyscy tak się ubiegali o tę księgę? 3 

— W kronice była ukryta pewna tajemnica, która do- 
tyczyła mnie i Stantona — odpowiedział Leskatter. 

— Przeglądałam kronikę z kuzynem, ale nic nie zuale- 
żliśmy — potrząsnęła głową dziewczyna. — Dziwna histo- 
ma... 

— Jednak tajemnica jest ukryta w księdze. Pokażę pani. 

— Co wspólnego miał z tym Akruha? Przecież on ukrad 
kronikę, prawda? A doktór van Kosten? 
/ — Van Kosten? — powtórzył Leskaiter. — W tej spra- 
wie doktór wbrew woli odegrał nieprzyjemną rolę. Z po- 
czątku zainteresował się kroniką, jako historyk. Potem prze- 
mówiła w nim namiętność zbieracza rzadkich książek i ta 
namiętność okazała się silniejsza od'rozsądku. Ostrzegałem 
go. by nie robił głupstw. Nie usłuchał i wpadł wreszcie w rę- 
ce Akruby. który go zaczął: szantażować. "Później opowiem 
dokładnie i pani wszystko zrozumie. 


XX. 


Komisarz Weninga dowiedział się rzeczywiście o powro- 
cie „Starej Mary“ już na poczcie, dokąd się udał, by zamó- 
wić pilną rozmowę telefoniczną z Amsterdamem. Czekając 
na połączenie, ujrzał młodego człowieka w stroju rybackim, 
który wszedł kołysząc się, jak marynarze, przebywający 
często na pełnym morzu. 

Młodzieniec zbliżył się do okienka, dość bezceremunial- 
nie odsunął komisarza na bok, położył kartkę i oświadczył 
niepewnym jeszcze, łamiącym się głosem, któremu starał się 
nieudolnie nadać basowe brzmienie. 

— Depesza! 


, (D. e. a.). 
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Przez całą noc przybywały po- 
ciągi do Częstochowy zwożąc ze 
wszystkich zakątków kraju mło- 
dzież Polską zrzeszoną w Katol. 
Związku Młodzieży Męskiej. Dłu- 
idą aleją Najświęt- 
kiaszto- 


gie szeregi 
szej Marji Panny do 
ru. Przed wszystkim}  ołta- 
rzami  zanoszą kapłani mo 
dły. Przsd Cudownym  Obra- 
zem odprawiają się Msze Św. od, 
świtu aż do popołudnia. Przy kon 
fesjonałach długie szeregi peni- 
tentów, w zakrystii czekają gro- 
mady młodzieży na poświęcenie 
pamiątek z Jasnoj Góry. 


POD SZCZYTEM 

Pumktualnie o godz. $-ej saczy” 
mają się schodzić zwarte oddzia” 
ły druków ze wszystkich diece- 
sji. Szłandary organizacyjne two- 
rzą barwne szpalery wzdłuż mu- 
rów. Na wałach ustawieno 8pe- 
cjalna podium z ołtarzem. Na fo- 
telach pod baldachimem zasiada- 
ją Ich Eminencje kardynałowie, 
a wokół nich J, E. księża biskupi, 


POWITANIE 

O godz. 10 O. Motylewski 
Przeor Jasnogórski w  serdęcz- 
nych slowach wita przybyłych 
stwierdzając, że Jasna Góra zaw- 
sze była dla Polski duchową Bto- 
licą. Wszystkie stany į organiza- 
cje przychodzą, by u stóp Boga- 


Częstochowa, 24.9. 1938. 


wh 


100.000 młodzieży 
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dych włościan, rzemięślników, ro- 
botników, stojących zwarto. ra- 
mię w ramię. 

Z Jasnej Góry 
fala, ogarniająca 
Ona dopiero będzie trwałą pod- 
stawą zjednoczenia narodu, Na 
tej podstawie zbudujęmy też no- 
wy ład i damy Polakom lepsze 
jutro. Z radością więc widzimy 
pogłębianie ideowej pracy mło- 
dzieży. 

W sobotę wieczorem, przy Świe- 
tle reflektorów, rozpoczęło się 


wiązanie uczuć patriotycznych i 
religijnych. Jasna Góra była i 
będzie tych uczuć skarbnicą, z 
której czerpać mogą wszyscy. 
Potężny okrzyk na cześć Ojca; 
św. I Giowy państwa oraz śpiew | 
„Jeszcze Polska",. rozbrzmiewa 
po przemówieniu, 
LIST OJCA ŚWIETEGO 
Z racji pielgrzymki-zlotu, Qj- 
ciec św. wystosował list do J. E. 
X, Prymasa, Namiestnik Chry- 
stuea daje wyraz swej ojcowskiej 
miłości jaką żywi dla Polski i jej 


idzie potężna 
całą Polskę. 


młodzieży. widowisko zlotowe, opracowane 
BUDUJEMY POLSKĘ Prez X Blotnickiego (słowa) z | 
CHRYSTUSOWA muzyką Nowowiejskiego, — „Bu- 


dujemy Polskę  Chrystugową". 


To hasło bylo treścią referatu 
p. W, Gniazdowskiego, dyrektora 
K. Z. M. M. 

Analizując działalność organi» 
sacyjną mówca podkreśla, że naj- 
większe zdobycze płyną ze  8po- 
kojnej ale ofiarnej i bezustannej 
pracy. ; 

NIECH ŻYJE PRYMAS! 

Niemilknące brawa towarzyszą 
ukazaniu się J. E. X. Prymasa, 
Wyniosła jego postać widoczna 
jest z dołu. z pod strzechy. Slo- 
wa Prymasa pelne dynamizmu 
zapadają głęboko w duszę słucha- 
CZY. 

-— polska przeżywa teraz wiel: 
ki plebiscyt, czy chcę być Chry- 
stusową czy nie. Pielgrzymki ja- 
snogórskia są uzewnętrznieniem 


De komisnriatu P. P, na Żoliborzu 
w Warszawie zgłosili się zrozpaczeni 
rodzice 14-letnlcj uczenicy szkoły po- 
wszechnej Zachewiczówny, która w 
tajemniczych okoliexznościach zginęła 
wrnz zę swą kolężanką szkolną. Mto- 
de dzięwezęta wyszły przed czterema 
dniami do pobliskiego kina i dotych-: 
czas nie wróciły, l 

Po kilku godzinach oczekiwania ga- 
niepokajeni rodzice rozpoczęli poszu- 


Krwawa bój 


ABC - NOWINY CODZIENNE 


litra w Częsta 


Trwała podstawa zjednoczenia narodu 


rodzicy złożyć ślubowanie i za- 


à iscytu. Ale , G 
czerpnąć sił do dalszej pracy. |tego plebiscytu. Ale „kto pra 


? ; drodzenia Pol- 

Ojciec Motylewski kończy po- A ea st ZEŃ T o- 
witanie wezwaniem, by ` haslo > : | af. 

zlotowe „Budujemy Polską Chry- i ad aj powa M ną 


stusową' było spełnione i aby w 


s $ j piel owrócięje 
Poisce zapanował pokój Chryetu- Fo E 3 


toS do pracy, Bądźcie zdęcydowani, 
3 Przeprowadźcie rewolucję Chry- 
MSZA św. , |stusową, rewolucję miłości. Pra- 

Mszą św. celebruje J. E. X. bi- cujcie spokojnie ale szybko, Ze- 
skup Gawlina — ordynariuss | gap dziejowy bije. Młodzieży! 


częstochowski. Stutysięczna rze ; Twoja Polska, to Polska Chrystu-' 
M4 - v 


sza młodzieży łączy się z intencją | aowa!" 
bezkrwawej ofiary przez wspólny | Trudno opisać przeżycia, jakie 
chóralny Śpiew. uzewnętrzniały się na twarzach 
AKADEMIA słuchaczy. Zlot jest wielkim 
„Gotów ?", „Gotówi”, oto hasło | wstrząsem dla wsi polskiej: miast. 
| odzew, którym rozpoczęła mło- | Nikt chyba z druhów sxebranych 
dzież wsi i miast Polski akade- | w Częstochowie nie widział w 


mię. Na wstępie wygłasza prre- 

mówienie powitalne prazea K. Z. 

M. M. szambelan Potworowski. 
Podstawą pracy musi byś po: 


swym życju tylu rówieśników — 
katolików zorganizowanych. Nikt 
przedtym nie czuł bijących zgod- 
nie serc tak wielkiej liczby mło- 


"ss RADIO EZ 


ŚRODA, DN. £3. IX, 

6.13 Pieśń Kiedy ranna wstają zorse”. 
630 Muzyka (płyty). 645 Gimnastyka. 
1% Dziennik poranny Tik Muzyka po. 
ranna, 8.00 Audycja dla szkół. 1100 Słu- 
chowiako dla dzieci. SET nz ją = 
mino Gigli ipłyty) r rgnał czazu 
hejna? pg 4 12.08 Audycji połud- 
riowa. 16.15 Audycia dla dzieci 15.45 
Wiadomości gospodarcze 16.00 Sekstet 
Stafana Kachonia 15358 audycja Konkur- 
sowa Polskiego Radia 16.6 „Szlachta za- 
grodowa' — ndczyt. 11.00 Muzyka lekka | 
1 tamsejma 'płyty!. 18.00 Pogadanka 14.10 | 
Reciiui wiolonczelowy 1.4 ..Nieznany | 
kraj“ —- fragment z ksłążki Zofii Kossak | 
(z Katowic). 19.00 Pieśni polskie, 19-20 
Pogadanka 1930 Koncert rozrywkowy | 
W.W Dziennik wieczorny 2050 Pogadan- | 
ka 20.85 Wykopki — pogadanka 21.40 | 
Koncert Chopinowski 21.50 Wiadomości 
sportowe. 22 Muzyka komeraina 22.55 
Przegląd prasy 23.00 Ostatnie wiadomości 
dzienniką wieczornego 


NAJWAŻNIEJSZE AUDYCJE 
18.10 Recita: wioloneselowy D. DAS- 
czvwshiego., 
71.60 Koncert cnoplnowski — Hen- 
ryk Sstempka. 


WARBZAWA N. 


13.00 Koncert rozrywkowy (płyty). 14.19 
Koncert a płyt. 16.00 Wiadamości sparto+ 
e. 106.05 Kwartet Schrammia 17.00 Poga» 
danka. 1718 Dymitr Szostakowiez !płyty) | 
17.55 Muzyka lekka (płyty) 22.00 Przew 
gi kulturalny, 32-156 Muryką taneczna 

Myty? 

STACJE KRÓTROFALOWIH 

6.0 „Morafka musyczna” 0.560 Pozsdan" 
ka. 100 Obrazek słuchowiskowy. 153 „W 
Belwederze" — fragment e pamiętników. 
145 Utwory wiolenczęlowe. 3.10 Koncert 
rozrywkowy. 

CZWARTEK DN. m. $. 
644 Piedń „Kiedy ranna wsiają zorza”. 


GIEŁDA PIENIĘZNA 


Dewłzy: Holandią 283.09; Brukse= 
la 90.10; Kopenhaga 112.75; Londyn 
25.24; Nowy Jork 5.82 i trzy czwar» 


te; Nowy Jork (kabel) 5.33; Paryż 
14.17; Sztokholm 130.25; Zurych 
119.35, 


Pożyczki: 3 proc, prem, inwest. l 
em. 80.00, Il em. 81.00; dolarówka 
40.00; 4 proc. konsolidacyjna (więk- 
sze) 63,50; 41 pół proc, wewn. 
państw. 63.90; 5 proc. konwersyjna 
67.00. 


Listy zastawne: 8 prog. ziemskie 
dolar. gwar. kupon 62.57; 

4 | pól proc. ziemskie aeria V 
00.25; 5 proc. Warszawy (1933 r.) 
(drobne) 68.50 — 68.00, (duże) 68.00 
=- 67.50; 6 proc. obli 
wy 8i8.em, 000. 


ES) Munyka (płyty). 6.45 Gimnastyka. 
1.00 Daienmik poranny, 7.15 Muzyką po- 
ranna. 8.00 Audycja dla askoł. 

1160 Poranek muzyczny dlą szkół. 11.25 
Miniatury kameralne (płyty). 11.87 Byg- 
mal czasu ! hejnał z Krakowa. 14,03 Au- 
dycja południowa. 

1514 Audycje dia dzieci. 16.50 Skrzyn- 
ka opola. 15,45 Wiadciności gopodarcze. 


DZE Z LR _ LR 


LWÓW, 27. 9. (tel. wł. „ABC', 
Na korytarmu sadu okręgowego we 
Lwowie rozegrała się w poniedzia- 
łek krwawa bójka, którą dzięki ener- 
gicmej intęrewencji ` policji zdołano 
przerwać. 

Awantura powstała po procesie 
karnym, jaki się ' toczył przeciwko 
Annie Neuwer | Katarzynie Barewi- 


Prawosławni 


(iowie 


| 
Przy dźwiękach reglonalnych me 
lodii ukazywały się kolejno w 
barwnych ludowych strojach gru- 
py wielkopolan, górali, ślązaków, 
krakowian, pomorzan, wilnian, 
Iwowian 1 mazurów, wypowiada- 
jąca Bwoje credo, kończąca się 
gromkim wyznaniem podehwy- ; 
tywunym przez wszystkich obec, 
nych-—-Budujmy Polskę Chrystu- | 
OWĄ. | 

Następnie odprawiono nabo- | 
żeństwo wieczorne a J. E. X. bi- 
skup Kaczmarek wygłosił pod- 


niosie kazanie, Przez całą noc w 


kaplicy s Cudownym Obrazem 
trwała adoracja, Od 12 w nocy 
rozdawano tysiące Komunii św. 


W szponach handlarzy żywym towarem 
Porwanie 14- etnich dziewcząt 


kiwania dziewcząt wśród znajomych. 
Poszukiwania te jednak nie dały re- 
sultstów, wobec czego powładomiano 
policję, która wszczęła energiczna 
siedztwo, Mimo upływu czterech dni 
Bledztwo jednak nis dało żadnych re- 
zultątów, 

Wobec tego. że Obie dziewczynki 
udrnaczały sig urodą, istnieje przypu- 
szczenie, że stały się one ofiarami 
handlarzy żywym towarem. 


ka w sądzie 


gzowej, oras Mieczysławowi jaroszo- 
wi, oskarżonym o fałszywe stznanią. 
Rozprawa zakończyła się skazaniem 
obu kobiet na więzienie po 6 mie- 
sięcy I uwolnieniem Jarosza. 

Po wyjściu na korytarz, Skązane 
kobiety rruciły się na Jarosza I po- 
ezety go bić, a $yn jednej z nich do- 
był noża i usiłował zadać nim cios 
JAroszowi. 


na Wołyniu 


Przechodzą na katolicyzm 


Coraz więcej prawosławnych 
na Wołyniu powraca do wiary 
katolickiej, We wsi Ruchni Sie- 
dliskiej jest już około 250 osób 


porozumieniu z innymi przystąpi 
ła do budowy własnego parafial 
nego kościoła z własnych skła» 


dek. 


str. 3 =" 


Sedzia w kałuży krwi 


Zuchwały nap: 


BIELSKO, 27. 9. (kor. wł. ABO).| zwali pogotowie 


Na podążającego wraz z żona na szlar 
ku turystycznym pod Bielskiem se- 
dziego sądu grodzkiego w Bielsku Ka- 
rola Bonczka, nabadło 3 osobników, 
Jeden z nich strzelił do sędziego trzy- 
krotnie, raniąc go ciężko w pierś, 
Dwa) pozostali zaś rzucili elę na ra- 
bune 
stów, poczem szybko zbiegli, 


d na turystów 


2 Bielska. Sędzia 
ma przestrzelone płuco i stan jego 
Jesi poważny. Na skutek natychmiast 
zarządzonej obławy przez Powiatową 
Komendę Policji ow Bielsku zdołano 
ująć jednego ze sprawców bestial- 
skiego napadu 19-letniego Antoniego 
Kuszla s Piotrowic. Daisze śledztwo 


plęcaków, należących do tury-| wykazało, że wspólnikiem Kuszla byli 
pozo- | młodociani bandyci: 


20-letni Alfred 


stawiając nieprzytomnego, zbroczone- | Tomecki j 19-letni Franciszek Bober 
go krwią sędziego i silnie potłuczoną | obaj z Chojca pod Katowicami, Ukry- 


jego żonę. 


wają się oni narazie przed pościgiem. 


Zdążający tym szlakiem turyści za-| Stan sędziego DBonczką jest bardzo 


alarmowali natychmiast policję i we- 


groźny, 


Tajemnicze kombinacie 
w gimnazjum łódzkim 


Na ławie oskarżonych w są- 
dzie okręgowym w Łodzi, zasiądł 
Antoni Pawlikowski, b. skarbnik 
koła rodziców przy gimnazjum 
państwowym im. ŚSzczanieckiej. 
We wrześniu 1936 r., gdy agendy 
koła przejmował nowy zarząd, 
stwierdzono braki w kwocie 2900 
zł. wskutek _ niezaksięgowania 
wpłat. Pawlikowski pokrył ję, 
lecz gdy następnie znów ujawnio 
no brak 3070 zł. i zążądano po- 


krycia, odmówił, wobec czego 
sprawę skierowane do prokura- 
tora. 


Na rozprawie Pawlikowski wy- 
jaśnia, że sam był kierownikiem 
szkoły, zarabiał 800 zł. miesięcz- 
nie i oczywiócie nię narażał by 
swej opinii, by przywłaszczyć 
niewielką jak na jega stosunki 
Sumę. 


Niedobory powstały wskutek 


tego, że poszczególnym członkom 
zarządu koła wypłacał pieniądze 
bez pokwilowań na załatwienie 
różnych spraw, a później dopiero 
gdy dawali mu rachunki, nastę 
powało rowliczenie. Podobno dy- 
rektorka szkoły Romana Pachue- 
ka pobierała od niego bez pokwi- 
towania różne eumy. Prezes Ko- 
ła dyr. Józef Wolezyński pobrał 
w ten Sposób 4000 z}, a gdy na- 
stępnie przyszło do rozliczeń za- 
przeczył jakoby otrzymał pienią- 
dze. 

Pawlikowski wyjaśnił dalej, że 
koło prowadziło różne kombina- 
cje, tak np. wypłacono jednemu 
wyższemu urzędnikowi szkolnemu 
1000 dolarów odstępnego, by ò 
próżnił mieszkanie zajmowane w 
gimnazjum, choć budynek należy 
do skarbu państwa. Sąd następ- 
nie przystąpił do badania św!ad- 
ków. 


Poradnia psychologiczna T.W.P. 


bada dzieci 


Towarzystwo Wychowania 
Przedszkolnego, pragnąc przyjść 
z pomocą nauczycielstwu i rodzj- 
com w prący wychowawczej w 
ogóle, a zwłaszcza w wypadkach 
t. zw. dzieci „trudnych“, powzięr 
ło inicjatywę zorganizowania Po- 
radni psychologicznej. 

Poradnia psychologiczna okre- 
śla stopień ogólnego rozwoju 
dziecka w wieku przedszkolnym 
j azkolnym. radzi w trudno- 
ściach wychowawczych, udziela 
porad zawodowych abiturientom 


szkół powszechnych, gimnazjów i 
liceów. Na życzenie kierownictwa 


Ztrodnicza akcja 
żydowskiego lekarza 


WILNO, 27. 9. (tel. wł, „ABCÓ). | zbrodniczej pary amarlo wobec ta. 
Władze bezpieczeństwa w Wilnie za- | niedbania przy zabiegu niasbędnej 
sypywane były od dłuższego czasu | czystości j spowodowania zakażenia 
wiadomościami o masowym dokony* , krwi. 


nawróconych, Ostatnio wieś ta i 


waniu niedozwołcnych operacji 
wśród ludności Wiina i ckolicznych 
wsi. Wszczęte energiczne śledztwo 


doprowadziło do aresztowania dr. 
mad. Morducha Dańskiego i akuszer: 
ki Maszy Pol z Ejszyszek Dobrana 
para tradniła się niedozwolonymi za- 


ABC ŻĄDAĆ 
W kioskach Ruchy 
U sprzedawców ulicznych 


Roegrany w niedzielę meca bok- 
serski o mistrzostwo Warszawy kla- 
sy A, pomiędzy CWS — Czechowice 


xQ)X 


Kotowania giełd warszawskich 


ki tersów tpłyty). 16.18 biegami na wielką skałę, przy czym rzyniósł zwycięstw ży c 
a. da miodniety. 16.35 Muzyka akuszerka werbowała lekarzowi klłen W urzędach pocztowych oda 7 k GOA e 
lekka (płyty), 15.45 Ka sie pac di telę wśród wiejskich kobiet. Docho.| We własnych punktach sprze maj : B i 
Muryka Era 5 kompozytorów poje, dzenie wykazało, że kilka klientek | daży hy moone goya% «e Bapcczck (Gg) 
nietw. 18.10 Pieśni kompozytor „po wypunktował  nięznacznię Rzęwnie- 
skich. 10.30 „Na mo. I An. kiego; 
ag der oy. 20.55 Po- WAATA w koguełej —  Gromsk (CWS) 


19.20 Pogadanka, 19.30 Koncert rozrywko- 
geadanka, 21.00 Przegląd prasy rolniczej. 
21.10 Koncert rozrywkowy. 21.50 Wiador 
miości gportowę. 22.00 Londyńska Orkie- 
stra Symtoniczna. 22.565 Przegląd prasy. 
23.00 Ostatnie wiadomości dziennika wie- 
czornego. 


AE IEC CZczC 
NAJCIEKAWSZE AUDYCJE 


16.15 W warsztacie  ślusarskim* 
audycja dla młodaieży licealnej. 
18.30 „Na sębrnym weselu“ — słu- 
chowisko. 3 
22.00 Londyńska Ork. $ymf. pod. GYr. 
A. Coatesa oraz TIłodr Hirowitza. 


WARSZAWA IL 


13.00 Koncert rozrywkowy (płyty). 14.10 
Koncert sonatów. 15.00 Wiadomości por- 
towe. 36.05 Zespół Stefana Rachonla. 
17.00 Jak spędzić święto? 17.10 Pogadan- 
ka społeczna. 17.15 Wanda Landowska 
= klawesyn i Ignacy Paderewski — för- 
tepian. 18.0 Muzyką lekka (płyty). 22-00 
„Pani Toedera" — apowiadanie Józefa 
Weysaenhofśfa, 23.30 Muzyką taneczna 
(płyty). 

STACJĄ KROÓTKOFALOWĄ 

0.18 Pogadanka. 0.20 Kwartet GMYCA- 
kowy. 1.00 Warszawą w dawnej piosence. 
1.86 „Ogniem i mieczam" — peasaqank$. 
1.40 Ttwory Ignacezo Paderewskiege, 2,00 
Nas! harmoniści grają. 


K. M MORAWSKI i 


(0 TO JEST 


Str. 104 


Wiadomosci 


UTRUDNIENIA DLA ROLNIKÓW 
Jak nam donoszą z różnych stron 
kraju, w niektórych powiatach zda- 
rzają się dość często wypadki, że soł- 
tyai nia chcą wydawać rolnikom kart 
kontroli przemiału gospodarczego na | 


10 ilustracyj 
Warszawa 1939 


SKŁĄD GŁOWNY 
Księgarnia A PRABUCKI, Miodowa 1 


WŁ. MOSZCZYŃSK!I ji 


MASONERJA Í 


Cong zł. 2.50 


AVTA A A 


gospodarcze! 


mniej pewne moåliwodoi sprzedaży 
maki za granicę istnieją I udpowidnie | 
rozmowy w tym kierunku toczą się. 
Podobno moglibyśmy sprzedać nawet 
dość znaczne ilości mąki, przy czym 
pod uwagę wchodzą rynki angielski 


zremisował z Millerem; 

w piórkowej =- Lipiński (CWS) 
wygrał na punkty z Kossowskim; 

w lekkiej — Abramczyk (CWS) 
pokonał na punkty Makusińskiego; 


i dorosłych 


szkół pracownicy Poradni wygła- 
Szają odczyty z dziedziny psy- 
chologiczno - pedagogicznej i 
przeprowadzają badania zbioro- 
we na terenie szkolnym. 


W badaniach biorą udsiał pay- 
chologowie, lekarze i pedagodzy. 

Celem udostępnienia porad 
najszerszym warstwom, Poradnie 
stosuje przystępne opłaty i przer 
widuje specjalne ulgi w wypad- 
kach liczniejszych zgłoszeń z da- 
nej szkoły. 


Zapisy we środy od 17 do 19. 
Mokotowska 49 m, 7. Tel. 8-28-16. 


ABE sportowe 


C. W. S. bije Czechowice 9:7 
Rozgrywki bokserskie „B” klasy 


w półśredniej -- Brzóska (CWS) 
uległ na punkty Grądkowekiemu: 

w średniej — Całka (CWS) poko- 
nał Wiśniewskiego przez techniczny 
k. o. w drugisj rundzie: 

w półciężkiej =~ Karpiński (CWS) 
wypunktował Osucha; 

w ciężkiej — Archacki (Cz) wy- 
grał na punkty £ Jarczewskim. 

W nładzielą rozegrano nadto trzy 
mecze bokserskie o mistrzostwo War 
szawy ki B, a mianowicie: Warsze- 
wianka pokonała (Gwiazdę 9:7 pkt. 
Czechowice II grały s Makabi 
10:4. Polonia pokonała Iskre 9:7. 


Sokół w Grójcu . 


na boisku 


W dniu 25 września odbyły salę za- 
wody piłki nożnej między  sokolą 
drużyną s Marymontu, a zespołem 
gospodarzy, $akół W-wa X pokona! 
miejscową drużynę w stosunku 5:2. 

Zawody lekkoatletyczna między 
zespołem Gniazda Żyrardów, a go: 
spodarzami wygrali poście w 5tosun- 
ku 53,5 g 34,5 p. Wyniki; 100 m. 1) 
Bekasiewicz (G) 11,2, 2) Oracz (Z) 
11,4. 800 m. 1) Cywiński (Z) 2 min. 
11 sek., 2) Grzejszczyk (G) 2 min. 
14 sęk 1300 m. 1) Kowalski (Z) 4 
min. 39 wek, 2) Grzejszczyk (G) 4 
min. 40,2 sek. Sztafeta 4 x 100 1) 
Żyrardów w składzie: Cywiński, O- 
racz, Szatkowski, Piontek 49 s. 2) 


m. Warsza- |' 
tm oyo: "DAB mę Salą WEZ EWS A DTM 


Akcje: Bank Polski 122.00; Lilpop 
79.00; Modrgajów 16.50; Starachowi- 
ce 37.00 — 30.50. 


GIEŁDA ZBOŻOWA 


Pazenica jednolita 20.50 — 21.00; 
żyto 14.00 — 14.50; jęczmień 15.25 
— 15.75, owies | st. 15,00 — 15.50; 
rzepak ozimy 43.50 — 44.50; groch 
polny 24.00 — 25.00; mąka pszen* 
na gat | 89.00 — 42.00, 
80.00—32.00; żyt. gat I 25,25-—-26.00 
gat. Il 15.00 — 15.50; żytnia "azowa 
19.00 — 19:50: otręby pazenne grube 
11.00 — 11,50, średnie 10.25 — 10,48, 
miaikie 10.25—10.75, żytnie B./5—9.25 
makuchy imane 19.50 — 20.00; ma- 
kuchy rzepak 12.75 — 13,25; Śrut 
sojowv 28.25 — 2373: słano praso- 
wane 7.75 — 8.25; słoma prasowąna 


gat. il ` 
na paszę, 
` SPRZEDAZ% MĄKI ZA GRANICĘ 


| P, A. A. z miarodajncgo Źródła, że do 


przemiał żyta i jęczmienia na Śrut pa- | oraz norweski i finlandzki, Wysokość 
stewny. Według opinii kół zaintere- | eweniualncgo wywosu mąki za grani- 
aowanych, wypadki te stwarzają lukę ; cę nie można jeszcze w tej chwili u- 
którą może przenikać do obrotu hañ- | stalićó. W każdym razię obecnie możli- 
dlowego nieopłacona mąka żytnia ra- | wości te nie mogą być należycie wy- 
zowa, A korzystane, a to z tego powodu, że 
Miarodajnę szynniki piany więc | eksport mąki w teji chwili nie kalku- 
wydać wyjaśnienie w tym kierunku, : luje się, Zdaniem sfer zainteresowa- 
ża Bołtys są obowiązani do wydawa- | nych mógłby on rozwinać sie tylko 
nia kary kontroli na wszelkie ilości ży | przy podwyżsreniu premi eksporto- 
ta, jęczmienia i pszenicy, więziona | wych. 
przez rolników do młynów celem prze 
robu, bez względu na to, czy produkt 
jest przeznaczony dla konsumcji czy 


Wyścig 


do granicy 


W niedziylę rozegruny zostal ko- 
Ilgrski wyścig do granicy niemieckiej 
na trasie Pułtusk — Choncle — Pul- 
tusk, dystans 180 km, 

W wyścigu startowali liczni egos 
łowi kolarze stolicy. 

Na granicę niemlecką przybył 
ną pierwszym miejscu Starzyński 
przed Ignaczakiem, W drodze powrot 
nej rozgorzała zacięta walką O zwy- 


IMPORT 
OWOCÓW EGZOTYCZNYCH 


W okresie styczeń — slerpień 1938 
r. W porównaniu z analogicznym o- 
kresem 1937 r. w imporcie owoców eięstwo, Dzięk! wspaniałemu finiszo- 
egzotycznych następił spadek przy- |wi zwycięży] J. Kapiak (Jur) 6:44 
wozu winogron, pomarańcz | cytryn, | zodz. 2) Bizoń (Ursus) 3:44:02 godz. 
z a natomiast wzrost — śliwek, bzna-|3) Ignaczak (Orkan) 5:44:02 godz. 
tej pory nie zawarto jeszcze żadnych | nów. rodzynek, koryntek, orzechów il 4) Starzyński (Syrena), 5) Miller 

ji eksportowych, Tym mie migdałów. . oian (Syrena), 6) Sarnicki (Pułtusk), 7) 


Wobec sprzecznych informacji, ja- 
kie pojawiają wę ostatnio w prasie na 
temat eksportu mąki, dowiaduje się 


koera 


sportowym 


Grójec 49,5 Ołowiński, 
siewicz, Nowicki, 

Sztafeta olimpijska 800:400:200 :100 
1) Żyrardów: Cywiński, Oracz, Luba- 
siński, Kowalski 3 min. 59 gek., 2) 
Grójec: OQracjszczyk, Kucharski, Stru 
bel, Nowicki 4 min. 04 sek. Skok 
wzwyż 1) Piontek 1 m. 60 cm., 2) 
Bekariewica 1 m. SH em., skok wdał 
1) Oracz (Z) 6 mtr. 13 em, 2) Bekar 
siewicz (G) 6 mir, 5 cm., dysk: 1) 
Cywiński 3] mtr, 18 cm., 2) Moście- 
kl 50 m. 2 em.; kula 1) Cywiński 10 
m. 41 cm.. 3) Grzegorzewski 0 m. 87 
em. 


Organizacja aprawna. 


kolarski 
niemieckiej 


Rucinickj (Syrena), 8) Kulicki (Sy- 
rena) 


Strul, Bekta- 


W klasyfikacji drużynowej pierw- 
sze miejscę zajęli kolarze Syreny. 


Odroczenie meczu 


Ww Pa sobotę i niedzielę miął 
się odbyć w Warszawie meos teniso- 
wy Polska — Węgry. W poniedziałek 
węgiyTski związek tenigowy wrócił 
się do Polskiego Zwiazku Tenisowe- 
go Z prośbą o przełożenie terminu 
meczu, akceptuiąc natomiast miejsce 
spotkania, 


Na zgromadzeniu w Pałacu 
Sportowym w Berlinie kanclerz 
Hitler wygłosił przeszło godzinne 
przemówienie, w którym oświad- 
czył m. in. co następuje: 


„Pan Benesz” 


W dniu 22 lutego wypowiedzia- 
łem po raz pierwszy przed pqąsła- 


mi do Reichstagu zasadnicze żą-, 


danie w sposób bezwarunkowy. 
Wówczas słuchał mnie naród i zro 
zumiał. Jeden z mężów stanu nie 
ekazał tego zrozumienia. Został 
en usunięty, a moja obietnica 
ówczesna jest dotrzymana. Po 
raz drug: mówiłem przed zjazdem 
partyjnym Rzeszy w Norymber- 
dze w sprawie tego samego żąda- 
nia. Znów mnie naród wysłuchał, 
Dzisiaj staję oto przed wami i 
mówię przed samym narodem, 
jak w czasach wielkich zmagań. 
Zagadnienie, które nas w ostat- 
nich miesiącach i tygodniach tak 
głęboko porusza, jest wam wszyst 
kim znane i nie nazywa się ono 
wcale Czechosłowacja. Nazywa się 
ono „pan Benesz", W tym nazwi- 
„sku jednoczy się wszystko, co po- 
rusza dziś miliony ludzi. Co do» 
prowadza je albo do zwątpienia, 


ABC — NOWINY CODZIENNE — Str. 6 


wielka mowa Hitlera 


albo napełnia je fanatyczną de- 
cyzją. 


Niem'ecka polityka 
zagraniczna 


W jaki sposób mogło to zagad- 
nienie nabrać tak wielkiego zna- 
i czenia? Rodacy, chcę wam krótko 
(wyłożyć istotę i cele niemieckiej 
polityki zagranicznej. Niemiecka 
| polityka zagraniczna jest w od- 
różnieniu od polityki wielu 
państw demokratycznych świato- 
poglądem  wyrażnie- określona. 
światopogląd naszego narodu, tej 
"nowej Trzeciej Rzeszy, zmierza 
ku utrzymaniu i zapewnieniu ist- 
| nienia niemieckiego narodu. Nie 
| mamy żadnego interesu uciskać 
innych narodów: Nie życzymy so- 
bie w ogóle widzieć innych naro- 
'dów wśród nas. Chcemy na nasz 
sposób stać się szczęśliwi. 

Przypominając następnie ogra- 
niczenia stosowane wobec Niemiec 
po traktacie wersalskim, kanclerz 
Hitler oświadczył: 

Chociaż dziś własną siłą stali- 
śmy się wolni i potężni, nie oży- 
wia nas nienawiść do innych na- 
rodów. Nie chcemy pamiętać te- 
go. co było, wiemy bowiem rów- 


* 


nież, że nie można narodów czy- 
nić za to odpowiedzialnymi". 


Zbrojenia Niemiec 

Istnieje pewna mała pozbawło- 
na sumienia klika międzynarodo- 
wych łowców korzyści i geszef- 
ciarzy, którzy, gdy zajdzie po- 
trzeba, nie cofną się przed wcią- 
ganiem całych narodów w służbę 
ich niskich interesów. Nia żywi- 
my Żadnej nienawiści dla tego 
środowiska, daliśmy tego dowo- 
dy- Niemieckie umiłowanie poko- 
ju zostało wzmocniene przez rze- 
czywistość. 

Następnie kanclerz Hitler przy- 
pomina, że kilkakrotnie występo- 
wał s różnymi projektami ogra- 
niczenia zbrojeń, ograniczenia 
armii do 200 tys., a potem 300 
tys. ludzi. 

Kiedy tak przez dwa lata skła- 
dałem oferty za ofertami i zaw- 
sze spotykałem się tylko z odmo- 
wą, dałem rozkaz doprowadzenia 
niemieckiej siły zbrojnej do ta- 
kiego poziomu, jaki tylko będzie 
dla nas możliwy, i obecnie mogę 
to otwarcie powiedzieć, że do- 
prowadziliśmy nasze uzbrojenie | 
do takiego poziomu, jakiego 
Świat jeszcze nie widział. 


Stosunki z Polska 


są uregulowane trwale 


Najcięższym probiemem, który 
zastałem, były stosunki polsko- 
niemieckie. Groziło nam tu nie- 
bezpieczeństwo doprowadzenia 
się stopniowo — powiedzmy — 
do pewnej fanatycznej histerii. 
Istniałó niebezpieczeństwo, że o- 
panuje w tym wypadku zarówno 
nasz naród, jak i naród polski 
pewien kompleks w rodzaju dzie- 
dzicznej nienawiści. Temu checia- 
łem zapobiec. 

Wiem dokładnie, że mnie sa- 
memu nie byłoby się to udało, 
gdyby wówczas Polska miała kon- 
stytucję demokratyczną, gdyż de- 
mokracje te, żonglując frazesami 
pokojowymi, są najbardziej żąd- 
nymi krwi podżegaczami wojny. 
Lecz w Polsce nie rrądziła demo- 
kracja, lecz jeden mąż. Z nim u- 
dało się w niespełna jeden rok 
osiągnąć porozumienie, które w 
zasadzie najprzód na przeciąg 
10-ciu lat usuwa niebezpieczeń- 
stwo starcia. My wszyscy jesteś- 
my przekonani, że układ ten jed- 
nak przyniesie ze sobą trwałe i 

„stałe uspokojenie, gdyż problem 
nie będzie za sześć lat inny, jak 
jest teraz. Nie żądamy od siebie 
nawzajem niczego. Rozumiemy, 
że są tu dwa narody, które nbok 
siebie żyć muszą i z których ża- 
den nie może usunąć drugiego. Ja 
zdaję sobie z tego sprawę i my 
musimy zdać sobie z tego spra- 
wę. 

Państwo o 35 milionach ludno- 
ci będzie zawsze dążyć do do- 
stepu do morza. Musiała być tu 
znaleziona droga do porozumie- 


Pos. Wolff 
w Katowicach 


W poniedziałek rano przybył 
do Katowie prezes Związku Pola- 
ków w Czecho - Słowacji, dr. 
Leon Wolff, poseł do sejmu cze- 
skiego. Poseł Wolff bawił w cen- 
tralnym komitecie walki o prawa 
Polaków w  Czecho - Słowacji, 
gdzie odbył kilka konferencji, a 
następnie bawił na zebraniu pre- 
zydium komitetu, na którym po- 
wzięto szereg uchwał w sprawie 
zagadnień, dotyczących losu Po- 
laków za Olzą. 
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j nia į została ona znaleziona, i bę- 
dzje ona coraz dalej rozbudowy- 
wana. 

Pewnie, że tam na dole ściera- 
ją się w terenie twardo sprawy. 
Tam spierają się często narodo- 


. 


cy rozsądni I przewidujący ludzie 
w obu narodach i krajach mają 
mocną wolę i mocne postanowie- 
nie polepszać coraz bardziej swo- 
je stosunki. Było to wielkim 
moim czynem i prawdziwie poko- 


wości i grupy narodowe ze sobą. | jowym czynem, który więcej wa- 
Decydującym jednak jest: oba | ży, niż eała paplanina w genew- 
kierownictwa państwowe i wszys ' skim pałacu narodów. 


Nie ma spornych kwestii 


między Niemcami a Francją 


Nie mamy żadnych interesów 
w tym, aby zrywać pokój w jaki- 
kolwiek sposób. Jest fakt:.m ni»- 
zbitym, że niemieckie propozycje 
napotykały na coraz lepsze przy- 
jęcie i wzrastające zrozumienie. 
Poszedłem dalej i wyciągnąłem 
do Anglii rękę. Dobrowolnie zre- 
zygnowałem z rywalizacji w bu- 
dowie floty. 

Oświadczyłem Francji natych- 


lerz Hitler omówił historię pow- 
stania Czecho - Słowacji. Państwo 
to — zdaniem kanclerza — zaw- 
dzięcza swe powstanie kłamstwu, 
„a ojcem tego kłamstwa był p. 
Benesz". Naród „czechosłowacki“ 
wymyślony przez p. Benesza w 
rzeczywistości nie istnieje. Istnie- 
ją Czesi i Słowacy. Prócz Słowa- 
ków do nowopowstałego państwa 
włączono 3 i pół miliona Niemców. 


Jervzolimskie IS1 Tel 2008-75 Ksnior — 
Zarząd | Duèi Ogtoszta Nowy świat 16 m i | piętro. l 


miast po zwrocie Saary, iż teraz |l milion Węgrów, Karpato-Rusi- 
nie ma w ogóle żadnych różnie |nów i kilkaset tysięcy Polaków. 
między Francją i nami. Powie- | Państwo nazwane Czecho-Słowa- 
działem: Problem Alzacji i Lota- |cją powstało wbrew prawu o sa- 
ryngii nie istnieje więcej dla nas. j mostanowieniu, wbrew żądaniom 
My wszyscy nie chcemy wojny z | ludności, wbrew pogwałconym 
Francją. Nie chcemy niczego, ab- | narodowościom. 

solutnie niczego od Francji. — Hitler przypomniał obietnice 
I kiedy obszar Saary dzięki — to ! Benesza i stwierdził, że obietnice 
muszę tu stwierdzić — lojalnej | te nie zostały dotrzymane, a przy- 
interpretacji układów przez Fran y 
cję, wrócił do Rzeszy, złożyłem | miał być wzorowany na Szwajcarii 
uroczyste zapewnienie: Odtąd są | zastąpiono reżimem terroru. Hit- 
wszystkie terytorialne różnice | ler wyliczył prześladowanie Niem- 
między Francją a Niemcami usu- ców sudeckich przez rząd czeski. 
nięte. Nie widzę w ogóle żadnych | W ostrych słowach potępił dzia- 
więcej różnie między nami. Ma- | łalność międzynarodówek przezna 
my tu do czynienia z dwoma wiel- | czających Czecho ~ Słowację na 
kimi narodami, które chcą praco- | bazę wypadową przeciw Niemcom. 
wać i które chcą żyć i będą one |  Kancierz Hitler nazwał Czecho- 
najlepiej żyć, gdy będą ze sobą | Słowację „kanałem, którym usiło- 
współpracować. wano wprowadzić bolszewizm do 


Czechosłowacja Europy Sio ga 
W bardzo ostrych słowach kane 


Ostatnie żada 


terytorialne Rzeszy 


Po niezwykle serdecznym omó- zostały jeszcze tylko dwa proble- 
wieniu przyjaźni dla Włoch i sto- | my, co do których musi uczynić 
sunku łączącego oba te państwa, | pewne uwagi. 
kanclerz Hitler stwierdził, że po- i i 


11 


Za granicami Rzeszy przebywa 
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Gluziński 


Odbio w „Drukarni Lierackief”, 


obiecany ustrój kantonalny, który | 


ło jeszcze 10 milionów Niemców, 
skupionych w dwóch dużych zbio- 
rowiskach. Jednym z 2-ch wspo- 
mnianych problemów była kwe- 
stia Austrii rozstrzygnięta szczęś- 
liwie dla całego narodu niemiec- 
kiego. 

Stoi przed nami teraz ostatni 
problem, który musi być rozwią- 
zany, jest to ostatnie terytorialne 
żądanie, które mam do postawie- 
nia w Europie. Jest to jednak żą- 
danie, od którego nie odstąpię, i 
które — tak mi Boże dopomóż — 
wypełnię (ponowne długotrwałe 
oklaski). 

Wspominając dzień 21 maja i 
rozszerzane w tym dniu kłamstwo, 
mające służyć mobilizacji czesko- 
słowackiej za pokrywkę — e rze- 
komej mobilizacji Niemiec, kanc- 


lerz stwierdził, że nieprawdziwość 
tej wiadomości wyszła na jaw cał- 
kiem jaskrawo, zaś Hitler postawił 
wówczas awe żądania norymber- 
skie. Pod naciskiem Anglii i Fran- 
cji — Czecho - Słowacja oświad- 
czyła wprawdzie, że pewne okręgi 
muszą być od państwa czecho-sło- 
wackiego odłączone, jednakże do- 
tychczas przyrzeczenia tego nie 
spełniono, natomiast prześladuje 
się coraz ostrzej Niemców sudec- 
kich. 

Następnie kancierz przeszedł do 
omawiania treści memorandum, 
będącego ostatecznym i ostatnim 
sformułowaniem żądań niemiec- 
kich. W zasadzie memorandum to 
jest niczym innym, jak żądaniem 
detrzymania danych już przea p. 
Benesza obietnie. 


Pokój lub wojna 


musi wybi 


Pan Benesz twierdzi, że to me- 
morandum stwarza nową sytuację. 
Na czym polega ta nowa sytuacja? 
Gdyż ja domagam się tylko, aby 
to, co pan Benesz obiecał, tym ra- 
zem wyjątkowo było dotrzymane. 
To jest ta nowa sytuacja dla pana 
Benęsza. Zażądałem teraz, aby po 
20 latach pan Benesz ostatecznie 


erać Praga 


zmuszony został do prawdy. Bę- 
dzie on musiał przekazać nam te 
obszary w dn. 1 października. Pan 
Benesz pokłada swe nadzieje w 
świecie. Nie czyni z tego żadnej 
tajemnicy i jego dyplomacja też 
tego nie ukrywa. Oświadcza ona: 
Żywimy nadzieję, że Chamberlain 
będzie obalony, że Daladier zosta- 


Decyzja w ręku Pragi 


„Pierwszego października zajmiemy Sudety" 


nie usunięty i że wszędzie dojdzie 
do przewrotów. Teraz znów opie- 
ra swe nadzieje na Rosji Sowiec- 
kiej. 

Zapewniłem p. Chamberlaina i 
powtarzam to tutaj, że gdy to za- 
gadnienie będzie rozwiązane, dla 
Niemiec nie zostanie już żadnych 
terytorialnych zagadnień w Euro- 
pie. I zapewniałem go również, że 
w chwili, gdy zostaną rozwiązane 
inne problemy narodowościowe w 
tym państwie, nie będę się czeskim 
państwem dalej interesował. Jed- 
nakowoż muszę teraz wobec naro- 
du niemieckiego oświadczyć, że w 
stosunku do zagadnienia Niemców 
sudeckich moja cierpliwość dobie- 
ga kresu. 

Złożyłem panu Beneszowi pro- 
pozycję, która nie jest niczym in- 
nym, jak realizacją tego, co om 
sam już obiecywał. W jego ręku 
jest teraz pokój łub wojna. Albo p. 
Benesz przyjmie teraz tę propozy= 
cję i wreszcie zwróci Niemcom 
wolność, albo też my sami sobie 
tę wolność weźmiemy. 

Stwierdziwszy, że w ciągu 414 
lat wojny oraz w ciągu długich lat 
swej działalności politycznej nigdy 
nie był tchórzem, kanclerz Hitler 
zakończył swą mowę słowami: 


„My jesteśmy zdecydowani, a 
p. Benesz może teraz wybierać“, 


Po naradach francusko-anglelskich 


List Chamberlaina do Hitlera 


zawiózł Horace Wilson 


LONDYN, 26. 9. Dalszy ehg 
konferencji ministrów  francue 
skich Daladiera i Bonneta z bry- 
tyjskimi mężami stanu rozpoczął 
się w poniedziałek e godz. 10.30 
na Downing Street. W konfereneji 
tej obok ministrów francuskich 
brał udział również szef francu- 
skiego sztabu generalnego gen. 
Gamelin, który w poniedziałek 
reno przybył do Londynu oraz 
ambasador francuski Corbin. 

Około godziny 12-ej konferen- 
cja została przerwana. 

Na Downing Street ogłoszono 
komunikat stwierdzający, że pre- 
mier Chamberlain w porozumie- 
niu i za zgodą ministrów francu- 
skich postanowił zwrócić się z od- 
ręcznym pismem do kanclerza 
Hitlera i że w tym celu doradca 
premiera sir Horace Wilson udał 
się dziś rano do Berlina. 

Sir Horace Wilson wyjechał do 
Berlina samolotem. 

BERLIN, 26. 9. Specjalny wy- 
słannik premiera Chamberlaina, 
który przywiózł odręczne pismo 
szefa rządu brytyjskiego da kan- 
clerza Hitlera, sir Horace Wilson 
został przyjęty przez kanclerza 
Hitlera o godz. 17-ej. Audiencja, 
na której byli obecni: ambasador 
angielski w Berlinie sir Neville 
Henderson i pierwszy sekretarz 
ambasady brytyjskiej Kirkpatrick 
trwała 40 minut. 

Bezpośrednio pe zakończeniu 
konferencji anglo - francuskiej, 
premier Chamberlain zwołał po- 
siedzenie  plenarnego gabinetu, 
które zakończyło się o godz. 13.16. 

W wyniku narad gabinetu pre- 
mier Chamberlain postanewił zwo 


Ambasador Polski 


u mirustra Ugakı 


P. A. T. komunikuje z Tokio: 
Agencja Domei donosi, że am- 
basador R. P. edwiedził ministra 


spr. zagr. Ugaki, z którym odbył | naruszeniu przez samoloty czeskie! 


dłuższą rozmowę. 


Ceng ośloszeń 


lać na. środę popoludnia obie, izby nia prem. Chamberlainapis6a Łós 


Parlamentu. 


Izba Gmin zbierze się w środę | tychmiast 


dów zbierze się równocześnie i na- 
sẹ odroczy, Pem. 


o godz. 14.25; aby umożliwić człon | Chamberlain rozpocznie swe prze- 
kom Izby wysłuchanie oświadcze- ; mówienie o godz. 15.15. 


HLEA DANGLA zotam 7 naaran 


+ 


| Odpowiedź Pragi 


nRa noie polsha 


nie zawiera elementów pozytywnych 


DNIA 25 b. m. MINISTERSTWO SPRAW ZAGRANICZNYCH 
W PRADZE DORĘCZYŁO POSŁOWI R. P, P. KAZIMIERZOWI 
| PAPEE NOTĘ, STANOWIĄCĄ ODPOWIEDŹ NA NOTĘ POL- 
'SKĄ Z DNIA 21 b. m. NOTA TA ZOSTAŁA PRZESŁANA KURIE- 


REM I OTRZYMANA W WARSZ AWIE DNIA 26 b. m. O GODZ. 


13-ej. 
Tekst noty czestiej nie został 
charakterystyki P. A. T. nota ta: 


ogłoszony -—— natomiast według 
„nie zawiera żadnych nowych 


elementów pozytywnych, a przeci wnie można ją uważać za próbę 
wycofania się z poprzednio poczy nionych oświadczeń”. 


Ostry i kategoryczny protest 


przeciw naruszaniu granicy polskiej 
przez samoloty czeskie 


P. A. T. donosi: 


W dniach 25 i 26 września nā- 
stąpilo trzykrotne naruszenie gra- 
nicy polskiej przez samoloty cze- 
skie. 


W dniu 25 bm. miały miejsce 
dwa loty samolotów czeskich nad 
polskim terytorium nad Olzą. W 
dniu 26 bm. zaś lotnik czeski przez 
dłnższy czas latał nad Skoczowem 
na wysokości 100 metrów, krążąc 
specjalnie nad obiektami kolejo- 
wymi. 

W zwłązku z powyższym rząd 
polski złożył wobec rządu czeskie- 
go za pośrednictwem poselstwa 
czechosłowackiego w Warszawie 
kategoryczny protest przeciwko 


granicy polskiej. 


wezystkiak stwonaeh 


Dnia 26 bm. o godzinie 15.07 
została ponownie pogwałcona gra 
niea polska przez 5 samolotów 
czeskich, które krążyły nad tery- 
torium polskim w okolicy Rafaj- 
łowej. 

Wobec powtarzających się w 
ostatnich dniach świadomych na- 
lotów czechosłowackich samoio= 
tów na polskie tereny przygrani- 
czne, rząd polski złożył ponownie 
webec rządu  czeskosłowackiege 
za pośrednictwem poselstwa repu- 
bliki czechosłowackiej w Warsza- 
wie jak najbardziej kategoryezny 
i jak najostrzejszy protest podkre- 
ślając, że tego rodzaju świadome 
naruszanie granicy polskiej nie 
mogą być nadal tolerowane. 

Jednocześnie rząd polski rażą- 
dał natychraiastowych wyjaśnień. 


e Te miejsce wysekŚ | milimewa arsar szerokość jednej «zpeity ina 
È pe 6 pall): aa 14i srona 


~ 4 m w tokre 


iwórów artykuroów) © gr. © oskiamaca (wired oaieszoń) — © gr. RA swtatnia stronie — 0 gr W dodarku nieariei- 


nym © ar Notatki rekiamowe — | m Komunikaty | wylaminnie — 150 u. ops} sDecjaine — Y ti 


lekarskie 3 gr 


DOroons pe © gr za wyras, duże litery w ogioszehiach „drobnyca” hcey mne za oddzielne wyrazy, tłusty druk — po- 
dione Netatki reklamowe arnacza cię arfrą (N.). a kemunikaty — wyjamienia cytra tK.) Za terminy druku agie- 


mtt Administrneja ala odpowiada. 


Buta) bzłeńtym:! owy Swiet [3 m L, I pice Biure ozynne od goda 8 rane do 4 popoł Val 334-40 


Wydawca: Spólka Wydawalcza „ABC* Sp. s egr. odp. 


Koedakior odpo wiedzialny: 


Warszawa, Al. jerozolimskie [21 


flenryk Wysokiński, 
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